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Wczorajsz wybory do Sejmu 
W niedzielę oclJbyły się w całym kra­

ju wybory do Sejmu. 
NadchoclJzące ze wszystkich stron 

wiaoomooci stwierdzają, że frekwencja 
głosują.cych była wszędzie bardw ni­
kła. Poniżej podajemy otrzymane od 
korespondentów naszych wiadomości 
w miarę ich napływania: 

. War s z a w a. Zainteresowanie wy­
borami naogół bard=<> słabe. W dziel­
nicach, zamieszkałych przez wojsko­
wych i u,rz-ę,clJników, nieco żywsze, ale 
również stosunkowo słabe. 

W <lzi,elnicy Wola w komhijach od 
22 do 27 do godz. 4.30 Po pol. na około 
18000 uprawnionych głosowało 1270 o­
sób, tj. 7 proc. 

W dzielnicy Waliców w 10 komisjach 
00 godz 4.30 po pol. na około 20 000 u­
prawnionych głosowało 1800 osób. tj . 
około 18 proc. ' Na Czerniak,owie do 
godz. 4 po pol. głosują.cych było około 
20 proc. 

War s z a wag o dl z. 8 w ~, e c z o­
rem. Do tej chwili głosowaŁo w War­
szawie ,przeciętnie 25 do 3Qvroc. upraw­
nionych. Cyfra ta jest 11l~zmiernie ni­
ska, biorąc pod uwagę, ż,e ponad 30 
Pr<J{). lu<l'Ilości Warszawy stan()wią Ży­
dzi, którzy głosowali na swoich kandty­
datów. 

W obwodzie, w którym frekwencja 
wyborcza do godz. 8 wiecz. na obszarze 
całej Warszawy była najsilniejsza, na 
2300 uprawnionych głosowało 900 o ób. 

Liczą się z tern, że ogólna frekwencja 
głosujących do zakończenia wyborów 
nie przekroczy w Warszawie 35 proc. 

L ó cL ź. Do godz. 5 po poł. w połud­
niowych i wschodlni«h obwodach Lodzi 
frekwencja głosujących wynosiła okolo 
3 proc. W obwodach śródlmiejskich fre­
kwencja nie ,przekraczała 1.0 proc. 

W północnych obwocDaoh (okrf;lg 15) 
- 15 proc.; tutaj głosowali Żydzi na 
swego kandydata Mincberga. 

Podobnie słaba. frekwencja była w 
Zgierzu. 

P a b j a n i c e. Do godz. 2 po pol. 
około 28 000 uprawnionych głosowało 
około 3000 osób, to jest nie całe 11 proc. 
Głosowali przeważnie Żydzi i Niemcy. 
. p o z D a ń. Wybory odbywały się 
wśród niezmiernie słabego zaintereso­
wania. Do god!z. 4 po pol. wzięło w nich 
udział około 15 proc. uprawniQn~·ch. 
W szeregu obwodów śródmieścia fre­
kwencja nie przekraczała 5 do 8 proc. 
Liczyć się należy nadlto z dużą. ilością 
unieważnionych przez głosujących. 

Pr~ebie,g wyborów był spokojny. 
Z po.wiatu poznańskiego nadchodzą 

wiadomości, że frekwencja była tam je­
szcze niższa. W wielkiej przemysłowo­
rolniczej gminie podmiejskiei Luboń 
do godz, 1 w po!udnie na 1560 upraw­
nion:rch gLosowały 82 osoby. W sąsied­
nim Lasku również do godz. 1 na około 
800 uprawnionych glosowały 6i osoby. 

W Grodzisku Wlkp. na ok. 3400 u­
prawnionych głosowalo do godz. 5,30 
po pol. 400 osób. W ę wsi Paszkowo 
pod Grodziskiem na 900 uprawnionych 

a _ 

Katas1'r.ofy samolotowe 
B r u k s e I a. (PAT). Samolot woj­

sko,,,y, biorecy udział w mane\Hach, 
zwalił się ze znacznej wysokości na 
ziemię. 

L o n d y n. (PAT). W Blackpool w 
hrabstwie Lancashire zderzyły się dwa 
samoloty .. J eden z nich spadł Vii cen­
trum miasta. Trzech pasażerów zabiło 
się na miejscu. Samolot spłoną.ł. 

głosowal() 25 osób, we wsi Kobylniki 
pod Grodziskiem na 1000 uprawnionych 
głosowało 30. 

Kra k ó w , Do godz. 8 wieczorem 
glosowało w Krakowie przeciętnie 20 
do 30 proc. uprawnionych. W r. 1930 
frekwenCja wynosiła w Krakowie 70 
proc. 

W sferach .. sanacyjnych" konster­
nacja. 

G d y n i a. Do godz. 6 po pol. gło­
sowało w śródmieściu Gdyni - zamie­
szkałem, jak wiadomo. głównie przez 
urz~dników i ludzi zależnych - 28 proc 
uprawnionych, na przedmieściach Gdy­
ni 18 proc. 

W powiecie wejherowskim glosowa­
ło do goclJz. 6 Po pol. 15 proc, uprawnio­
nych, w powiecie kartuskim 12 proc., 
w powiecie kościerskim 15 proc. 

Tak niska frekwencja wywołała w 
sferach .,sanacyjnych" wielką konster­
nacj.ę. 

! 

Anłvbrvłvjska ofensywa Włoch - w Egipcie 
Włochy pragną mieć w Abisynji prawa, jakie w Egipcie posiada Wielka Brytanja 

L o n cL y h. (PAT). W bryty j.skich 
kołach oficjalnych panuje pewne zanie­
pokojenie w z,,,iązku z wiadomością o 
wykorzystaniu przez W' lChy konflik­
bu włosko - abisyńskiego Ha celów pro­
pagand\y antybrytyjskiej w Egipcie, -
Znamienny je~t głos "Morning Post". 
który występuje z interesującemi szcze­
gółami na temat podburzania w Egip­

utrzymuje kO)'espondent - przyjętoby 
tego rodzaju projekt życzliwie, ponie­
waż WIochy uważają, iż jedynie trzy 
wie Il< ie mocarstwa rozporządzać mo­
gą w całej sprawie środkami, któt'e 
winny doprowadzić do rezultatu. 

o neutralizację linj i 
kolejowej 

cie stronnictwa nacjonalistycznego i War s z a \\ a. (Tel wł). Specjal­
innych skrajnych elementów przeciw- ny korespondent agencji . .Iskra' dono­
ko AngljI. Począ,tkowo koła oficjalne si. że <lo Gene ... "y orz~' b:vl Charles Mi­
nie reagowały na wiaoomości o tej pro- che1 Cotpa ll. prezpo:; towa rzv<;twa eks­
pagandzie, obecnie jednak przybiera G- ploatująceg'o na te-ren ie bisvOl\ nnj~ 
na coraz większe rozmiary. Pl'Opagan- k01e:owa (j,ak wiadomo idllca z Addis 
da prowadzona jest na zebraniuch oraz Abeby do Diibuti Po kilku rozmo­
w prasie, która podobno, jak prz\'pusz- ,,,ach z Lavalem de1 egflCia francuska 
cza "Morning Posf'. Włochy przeku- przygotowuje projekt specjaln ::l j umo­
pują. "Morning Post" podkreśla. że je- wy o neutralizacj i i ochronie kolei na 
zeli rZią.dJ włoski nie położy kresu tej wypadek wojny. Wiadomość ta. we­
akcji, rząd brytyjski z trudem bę-dzie dług- komentarzy sfer polit~cznych, 
mógł zajmować w konfJi.kcie włosko- wskazuje na możliwość wybUChU woj­
abisyńskim stanowisko bezstronne (I), ny w najbliższym czasie UkłJd miał-

Gabinet brytyjski omawiał tę spra- by być podpisany przez Włochy. Abi­
wę w czwartek w sposób narazie nieo- synję, Francję i Anglję. a za warcie je-
bowiązujący. ł b 

R z y m, (PAT). "Popolo d'Italia" go nastąpi o y w Genewie pod auspi­
cjami Ligi Narodów , 

, formułUje warunki ewentualnego po- Umowa stanowiłaby zobowiązanie 
rozumienia włosko - angielskiego w 
sprawie Abisynji. "Francja i Anglja _ do wstrzymania się od z.amkn~cia. zni-
pisze dziennik _ mogą, stosując zasa- szczeni a lub uszkodzenia linji, stano-

Wiącej jed\yny nowoczesny środek ko­
dę pomocy zbio~ow~j, łedynie sk~mp~i- ffilunikacji, łączący stolice Abisynji ze 
~ować trU?n~I ~blSynskI~ .. Nalezy dą- światem . Sytuacja na tej linji byłaby 
~yć .do wyJaś~.le~lJa sytua.cJ.I.. do rozbro- pOdobna do sytu-acji Czerwonego Krzy­
J€llla Ą~lsynJI l kontrolI !e~ w drodz.~ I ża, korzystającego z nietykalności w 
?kupa.c]l. Pre.ce~ens takIej okUpaCjI czasie działań wojennych 
IstmeJe w Egipcie, bę-dącym zresztą . . . 
państwem suwerennem." ProP~zycJe te zostały zakomumko-

Pismo sprzeciwia się okupacji zbio- wana ~amteresowanym rządom i spot­
rowej, twierdząc, że nie jest ona stoso- ~ał.y SIę po~,?~no ~ pr~ychylnem przy­
wana na pocIJległych Francji i Anglji J~lem AnglJl ~ ~bl~ynJI , D~le~at wio­
.terytorjach mandatowych, które powoli ski, baron AlOlSl. me ~'yraZlł dotych­
przekształcają się na kolonje lub pro- czas f?rm~lnego sprzecl wu. ale wska~ał 
tektoraty. .,Popolo d'Italia" podkreśla, na obJekcJe generalnego sztabu wloskle­
że rzą.d włoski pragnie 'llszanować u-
znane uprawnienia innych mocarstw. 

Nieufność Włoch do komitetu 
pięciu 

Paryż. (PAT). Duże wrażenie w 
politycznych kołach paryskich wywo­
łało doniesienie rzymskiego korespon­
denta "L'Intransigeant" o nastrojach, 
jakie zapanowały we Włoszech po u­
konstytuowaniu si~ komisji pif,'Ciu dla 
zbadania konfliktu włosko - abisyńskie­
go. Korespondlent twierdzi. że w Rzy­
mie odnoszą się sceptycznie do prac 
tei komisji, przypuszczają bowiem. że 
propozycje jej moga. być jedynie po­
wtórzeniem propozycyj, jakie złożył 
Mussoliniemu Eden w Rzymie. a które 
ponowione. zostały następnie w Paryżu 
na konferencji trzech panstw Propo­
zycje te - jak wiadomo - byłY ener­
gicznie odrZUCone przez Włochy 

g-o. który twierdzi, że zamknięcie lub 
zniszczenie linji kolejowej może nastą­
pić w ciągu działań wojennych, zarów­
no ze względów taktycznych j.ak i. stra­
tegicznych. Rokowania o zawarcie u­
mowy, zaproponowanej przez Lavala 
toczą się nadal przy udziale Charles 
Coteau. (w) 

Japończycy fabrykują 
czarne koszule po I zł 

R z y m. (Tel. wł.). Do Aleksandrji 
w Egipcie. przybył ostatnio ogromny ła­
dunek tkanin oraz wyrobów konfekcyj .. 
nych z Japonji. 

Poważną pozycję ładunku stanowią 
czarne koszule, tkane i szyste ściśle we­
dług wzorów koszul noszonych przez 
faszystów, Godnemi uwagi są napisy 
na koszulach haftowane w języku wło­
skim: "Viva il Duce! A Doi l'Abissy­
nia" etc. 

Cena jest niezwykle niska, bo wyno­
si zaledwie trzy liry włoskie za sztukę, 
to też rozsprzedano już wiele tysięey 
koszul. 

Zachęceni tern Japończycy zamie­
rzają. wysłać następny ładunek do Ery­
trei, przyczem cena ma być jeszcze ob­
niżona. 

Przewozy wojsk włoskich 
Lo n d y n. (Tel wł.). Wczoraj o­

deszło dlo Afryki na parowcu "Liguria" \ 
3087 czarnych koszul z drywizji ,,21-go 
kwietnia" z generałem Apiottim i jeg() 
sztabem. W godz. rannych port w Ne­
apolu opuściło kilka transportowców 
z materjałem wojennym. Na statkach 
,.Gandol()" i .. Olimpia" załad()wano 2000 
ton różnego materjału wojennago oraz 
300 samochodów. 

Niemniej nowem wydarzeniem jest 
wiadomość o ewentualnem zwołaniu 
nowej konferencji przedstawicieli 
trzech mocarstw w jednem z północ­
nych miast włoskic'h. przypuszczalnie 
w Stresie. W kolach włoskich - jak 

Rząd egipski zwrócił się do trzech znanych prawników europejskich z zapy­
taniem, czy jest z punktu widzenia prawa międzynarodowego dopuszczalne 
zamknięcie kan~u Sueskiego. Egipt bowiem na wypadek wojny włosko­
abisyńskiej zamierza ka.na.ł ten zamknąć. Na ~ji widzil:ny . ,wjazd do 

kanalll,j -



ŁKS" b·· 6 b·" 4 1 (1 O) no Jedynie zawoay towarz)'skie dwa ". Ile ,. ar arnle : : taz;,'R~~:'? ~iir'zesPOłem lepszym l u-
Ł o d t .. .. Do zawo~ów powyż zych przyczem wzrosło znacznie tempo. mial bardziej dostosować się do cięż-

"Garbarllla. wystę,plła w następuj 1).- Obie drużyny zabrały się rzetelnie do ki<"g0 terenu. ~ÓI"lljąC nad gośćmi zde­
cy~ sldad7;ie: "Yło?ek;.J0ks~ i Soldao; pracy, grając nadzwyczaj ambitnie. cyd.o'V nie. 
LesIak., "':'JlC'ZkJ,eW.ICZ l ~ah~zka; Po- Przytem gra początkowo była wyrów- Br 11 i dla niego strzelili Gieml3, 
Ius,. Paz1l! ~,.' ~ alJsz, ~koi~a l Harlen- nana. bustronnie tyły wyjaśniały Peterek i lialcherek. Gospodarze 
de~, ;,ŁKS. w zapoWIedZIanym skła- szer-eg groźnych ataków przeciwni Q.. grali bez Dziwisza, Urbana i Wilimow­
dZle, JedYlll.e bez Kocz~wskiego, któ- przyczem okazję do popisu mia rów- skie-go. .,Polonja·' przybyła w ko·mple­
rego zas~ą.plł Herbstrelcb. Gra stala r,jeż bramkarz Lo<!zian, Piasecki. rv cie jedYllie bez Bułanowa. (k) 
~.a przeciętnym P?ziomie. Przyczyniło c7RSie lekkiej przewagi Łodzian w 16 . 
SIę. do tego główme r~zmokle i oślizgle min. serję bramek dla .. ŁKS" rozpo- "Cracovia-. "Wisła" S=O (2:0) 
bOISk~, które utrudmał.o w znacznym cz~ł Sowi ak, który po wybiegu S()]o- !( rak Ó w. "Cracovia" zrewan­
stop~IU przeprowadzame normalnych wym i minąwszy ~wóch przeciwników Eowała się .,Wiśle" z poniesionę. w 
a~cYJ. Grę rozpoczął "ŁKS", grająC' z strzelił nieuchronnie, pod"\\'YŻszając pierwszej serji lKl'l'aikę w st unku 
wI~t:em. Obie strony siliły się wy- wynik do 2:0. Minutę później Król 0:4. Derby lokalne wywolało żywe 
razl1l~ na. prze.pl:owadzenie celowy('h strzelił trzecią bramkę. Gra odtą.d za- zaiuterf'!"owanie w Krako\',rie. 
})odan: Gl zą~J(). l rozmokły teren u- ostrza ię. zwłaszcza "Garbarma" 
trudmał WYSIłki graczy. Po 15 min. chwyciła się tej metody, przyczem wv- Spotkanie odbyło się w fatalnydl 
lekką przewag~ .uz~rsk~ła drużyna go- różniał się pod tym względem Pazu- warunkach atmosferyeznych na grzą­
s~arzy .. LooZlanre .l.ednak()woż 7..a rek. Mimo wysiłku gości przeważa w skiem boisku i w czasie deszczu. "Cra­
duz? grah w tym czasIe Jew~ stroną, dalszym ciągu .. ŁKS", dla którego w co.via" wygJ'~ła zasłużenie, .lepiej ~(}­
gdzIe slaby ~ałec j psuł ' dużo d~od- 27 min. Król zdoby.wa .czwartlJ, bram- wIem potrafIła dostosować SIę do me­
nych pozrcYJ. W da~szym. ciągu Król kę .. Po tej bl'amce I.odzianie odpoc7.Y- normałneg~ .~eren.u ~, a pod ~zgłę~ 
pod~zas Jed.nego z. mebezplecznych a- waJą. na laurach. "Garbarnia" prze- den?- ~mbl('JI pl7.ewYZsza!a. rownl\z 
takow.Łodzlan mIal okazję zdoby~ia chodzi do ostatecznego ataku, u7.ysku- ,,~Vl~lę.. przycze~ szczegohlle wyróz­
bramkI, b~d~(' sam w polu bramko- jąc znaczną przewal!ę. chwilami nawet ! m~h SIę Ko:~as l. Malczyk. w a.t.akll, 
wem. P01!lógł sobie jedT'!ak. ręki). gniede o·emiłosiernje. Z trudem tyl- I którzy strze.hh. Obl~ bramkI do przer­
pr~ycz~m pIłka wpad!a do slatlo. SQ- ko obrona gospodarzy wyjaśnia ł Wf.. Po z~tan,l,e pol p.O<;zątkowo. prz('­
dZla. Jednak za~wazył ten manewr wszystkie sytuacJe, a dopiero na mi- waz~ła "Wlsla , ]~cz. Je] a.tak rue D~ 
DopIero w 40 m In_ podanie ze skrzy- nutę przed koiicem Skóra zdobywa je- traf~~ przeprowa.dzlc za.dne] skuteczne) 
dla 'wyzyskał Herbstreich, który pl'7.e- dyn~r hOJloro\,,)' punkt dla swych barw. akc)1. ~o 15 mll1u.t~~h do g~OS~l d?­
c~odząc na. prawe~o łącznika, strr,elil U Ilości wyróżnił się spe1::jalnie szła Z~O''1' ;.Cra('ovla , dla ~toreJ d.wle 
n~euehr~D me olJok bezskutecznie 1'0- ''''lodek, reszta poza ambicją i 'ofiar- hram~l cia , "~e . 7.dol1yl Dom.e(': a Plą~ 
bl~~uJąceg.o Wlodk~. Brarn.karz ~O- llością nie pokazała nic szczególniej- SlUlmlas ~ km ne!!o. D~~] karny Ule 
ŚSI JUZ .w mIędzyczaSIe obronił szereg szego. został PI zez "CraCOVIę wykorzy-
mebezplecz!1ych strzałów. gra.ią.c przv- Sędziował p. Knauer, publicznOŚCi stany. (Pat.) 
t~m ,, ~ meprawdopodoJ1nem wpro"'t Jllima niep<>gQdy zebralo się 2 tys 
szczęscJem. osób. "Warszawianka" - "Pogoń" 

2:2 (2:1) . Po zmianie pól gra ożywiła się. 

W k · k SI k" W a r s z a w a. Występ .,Pogonj", yso a poraz a" as a W Poznaniu ~~::;:d~~~%,:~ tabeli, zawiódł oczeki-

" "Warszawianka" potraf Ha druży-
"TVarta - ".Ślqsk" 6:0 (3:0) nie lwowskiej odebrać jeden cenny 

Po be7:nadziejnej pogodzie nagle o 
3-ciej pokazało się słollce, tak, że mecz 
rozegrano przy pięknej pogodzie. Nie­
stety boisko "Warty" było rozmokłe, co 
grę .znacznie utrudniało. Z góry zazna­
czyc wypada. że .. 'Varta" zagrała je­
den ~e s,,,,oich najlep ZYch meczy, mi­
mo, ze "Slę·sk" potwierdził frunę o wiel­
kiej szybkości, rucbliwości i ambicji. 
Niewątpliwie ciężki grunt nie odpo­
wiadał systemOWi gry Ślą.zaków, to też 
"Warta" panowała na boisku w zupeł­
ności, z wyjątkiem może ostatniego 
kwadransu. Mecz prowadzony był w 
szybkiem tempie. niestety sędzia p. 
Trygalski nie karcił ostrej gry obu 
stron, to też gracze nieraz troszeczkę 
dużo sobi pozwalali. 

. • . punkt. a niewiele brakowało jej do 
formaCYJ. defensyw~lych ,,~V.arty'. ktO-I zwycięstwa. Gra byla bardzo zacięta, 
r~ z ~oskonale g;aJącym 1 zywo kom- ('bwilamj nawet brutalna. \V 3 mi­
bll1uJ~~ym atakIem gO~I)Odarzy t.wo- trucie Kniola zdobyl prowadzenie dla 
r;-ą dZlS clos~ona!.ą całosc. 'V 11 mll1u- ,.'Varszawianki". w 24 minucie Nie­
cle po komblnaCJI Schwartz-Scherfke chcioł wyrównał lecz "'ześć minut 
-Kryrszkiewicz, ten .osta~ni .p~dl~osi później Smoczek' zdob);l ~ciJa g()spoda­
WY~11k n~ 4:~. 'V.17 mmucle LIS 1 wre- rz? drogą bramkę. 
SZCle \'II ;,,4 mmuc~e Scherfke z karnego Po przerwi wyrównaj Niechciol. 
za faul na SłomIaku - który na pe- e 
wien czas opuszcza boisko - ustalają 
wynik dnia. 

,.Śląsk" poza ogólnie znanemi walo­
rami drużyn ślą.skich~ - szybkości, am­
bicji. i -ostrej gry - nic specjalnego d-o 
gry n ie ,,·niósł. Bramkarza trudno wi­
nić za puszczenie bramek, gdyż zdoby­
te -one zostały tym razem z pięknych 
kombinacyj, zakończonych skuteezn-yrl1 
strzałem. Lotne skrzydła, z któr~ch 

Tabelka ligowa 
Tabelka rozgrywek przedstawia się 

lla5t~pująco hv nawiasacb podajemy i­
loŚĆ gier i stosunek bramek) ~ 

1. ,.Pogoń " 2t p . (1.-1-3:19). 
2 ... Warta" 18 p. (1.4.39:21). 
3. "Ruch" 16 p. (H,26:23). -

D,antel zwyciężył W Rumunji 
W ostatnim etapie wyścigu kolar­

skiego dookoła Rumunji z Brassow do 
Bukaresztu na dystansie 166 klm zwy­
ciężył Kirkor (Turcja). Z Polaków Li. 
piIlski zajął czwarte miejsce, a Daniel 
dzie iąte. W ostatecznej klasyfikacji 
pierwsze miejsce i zwyCięstwo zdobył 
Daniel (polska), Na trzeciem miejscu 
jest Lipiński. 

4. ,,L. K. S." 14 p. (13,23:23). 
5. "Śląsk" 13 p. (14,23:35) . 
6. "Wa,rszawianka" 13 p. (15,23:30). 
7. "Garbamia" 12 p. (13,19:22). 
8. "Cracovia'· 12 p. (13,25:23). 
9. ,.Legja" 12 p. (14,23:27). 

10. "Wisła" H p. (12,27:33). 
U. "Polonja" 8 p. (13,15:31}. 

Mistrzostwa Europy 
w zapasach 

B r u k s e l a, Odbyły się tutaj dwu­
dniowe mistrzostwa Europy w zapa­
sach w wolnym stylu. W poszczegól­
nych wagach mistrzostwo zdobyli na­
stępujący zawodnicy: 

W wadz$ koguciej tytuł zdobył 
Włoch Marcelo Mizola. Drugie miej­
sce -zajął Loerincs (Węgry) przed 
Niemcem Brendelem. 'tV piórkowej 
triumfował Fin Kusta Philajamaeki 
przed Węgrem Tothem i Włochem 
Taucerem. \V lekkiej mistrzostw() 
zdObył Węgier Karpaty, przed Herma­
nim Philajamaeki (Finlandja) i Niem­
cem 'W. Erlen. W wadze półśredniej 
tytuł mistrza przypadł w udziale 
Szwedowi St. Andersonowi. Drugie 
miejsce zajął Niemiec Schaefer przed 
Szwajcarem W. Angstem. W półśred­
niej mistrzostwo zdobYł 1war Johans­
son (Szwecja) przed E. Angstem 
(Szwajcarja) i Węgrem Sovarym. 'V 
wadze półciężkiej mistrzem został Wę­
gier E. Virak, drugie miejsce zajął 
Szwed Ace] Cadir przed Estończykiem 
Nero. W wadze ciężkiej mistrzostwo 
zdobył Szwajcar Hae~li przed Niem­
cem Hornfischerem i Szwedem Aker­
lintern. 

'V punktacjj drużynowej pierwsze 
miejsce zajęły Węgry 11 p., 2) Szwe­
cja 9 p., S) Szwajcarja 6 p., 4) Niemey 
6 p., 5) Finlandja 5 p., 6) Włochy 
4 p~ i.7) Estonja 1 p. 

,.. ~ ,~: .~ ... 
Z rozpoczęciem atakuje "Warta" 

zawzięcie i w tym okresie kilka "muro­
wanych" sytuacyj zostaje niewykorzy-

' stanych. Był nawet moment, gdzie 
trzech napastników "zielonych" nie 
umiało trafić piłki wolno tocz~cej się 
w nrzedpoJu bramkowem. Nie przesa­
dzimy twierdzą.c, że już w pierwszych 
minutach znaczna porażka "Śląska" 
winna być przesądzoną.. "Śląsk" w tym 
czasie . atakuje kilkakrotnie prawą. 
stroną, jednak akcje kończą. się ane­
micznemi strzałami. Wreszcie w 17 mi­
nucie Słomiak po przeboju, miną.wszy 
robinzonującego bramkarza, posyła 
piłkę do pustej bramki. W dwie mi­
nuty później ten sam gracz z ładnego 
podania Kryszkiewicza zdobywa sko­
śnym strzałem drugą. bramkę. Ślązacy 
zrywają się do kontrataku i Fontowicz 
ma okazję do wykonania swojej klasy, 
broniąc silnego strzału Cebuli. Gra t0-
czy się w dalszym cią",oou przy przewa­
dz~ "Warty". W 34 minucie Scherfke, 
wykorzystują.c zagranie Lisa, ustala 
wynik do przerwy. 

lepszym był \Vi~cek, podprowadzały 
często piłkę pod bramkę przeciwnika, 
jednak tu obrona miejscowych nie pró­
żnowała. Najlepszym graczem napadU 
i w--ogóle gości był lewy łącznik Cebula, 
który ś\hetnie zagrywał i pokazał try· 
ki, których niejeden "wyga" ligo~'Y po­
wstrdzićby si~ n ie potrzebował. 

Hazenistki Polski przegrały z Jugosławj~ 3:4 

Po przerwie "Śląsk" ma nieco wię­
cej z gry, nie moźe jednak przełamać 

"vVarta" tworzyła tym razem wyjąŁ-­
,kowo dbbrze vg1"aną całość i wykazala 
ch,\,ć do " 'alki i wolę zwycięstwa. Z o­
brorlcÓW lepiej spisywał się Kubalczak. 
Pomoc grała bez zarzutu. Świetnym 
kierowniltiem ataku bYł Scherfke, Lis i 
Krysz.kiewicz byli słabsi. Z skrzydło­
wych Słomiak był graczem szybszym, 
pilniejszym i przedewszystkicm sku­
teczniejszym. Publiczn.ości zebrało się 
okolo 2500 osób. 

"Ruch" - "PoIonja" 3:0 (2:0) 
Wi e l k i e Ha j d u k i. Z powodu 

fatalnego stanu boiska, które było zu­
pelnie rozmokłe i błotniste, zapowie­
dziany mecz ligowy nie odbył się. Gra-

• 

War s z a wa. Pokladane w naszej 
d!rużynie reprezentacyjnej specjalnie 
przygotowanej na wczorajszy mecz z 
reprezeutacją. Jugoslawji niestety nie 
spełniły się. Jugosłowianld i tym ra­
zem zdołały pokonać nasze hazenistki. 
Zwycięstwo coprawda wypadło bardzo 

niezna.cznie i było niezupelnie zasłużo­
IM. 

Polki po obozie wykazały znaczną, 
poprawę i były przeciwnikiem równo­
rzędnym i zasłużyły na wynik remiso­
wy. (PAT). 

Warszawa pierwsza w me(zu pływackim 
W międ~yokręgowym meczu plywacki-m w Po~naniu Wa.,.· 

s#au;a ftDyci~yla przed PO#łłaniem-, Krakowem, Pom.o­
r~-m i Sląskiem 

1:05.2, 2. Paszkot (K.) 1:08.7, 3. Lewandow­
ski (Pozu.) 1:14.5,4. Ziniewicz (Pom.) 1:16.4,. 

100 ID klas.: 1. Boguth (W.) 1:25, 2. Hei­
drich (Śl.) 1:25.2, 3. Kaniewski (Pozn.) 
1:30,2, ~. Włodek (K.) 1:30.5, 5. Poczekaj 
(Pom.) 1 :40.6. 

3X100 m zm.: 1. Kraków (w składzie: 

Porażka Legji poznańskiej na Slilsku 

p o z n a ń. Na zakończenie sezonu 
pływackiego zorganizował WKS mię­
dzyokręgowe zawody pływackie, do 
których zgłosiły zawodników Warsza­
wa, Śląsk, Kraków i Pomorze. Niestety 
nie przyjechali wszyscy najlepsi, prze­
dewszystkiem Bocheński, przebywają-' 
cy na manewrach, Kaliczek, szykuję.cy 
się do wyjazdu do Berlina, oraz zapo­
wiedziana mistrzyni i rekordzistka 
J arkulisz-Niedobecka, oraz skoczkini 
Kokali-Pietrzykowska. 

Włodek, Ochalski, Paszkot) 4:04; 2. Poznań 
(Lisewski, Wesołowski, Perz) 4:06.2; 
3. Warszawa 4:11; 4. Śląsk 4:13.4; 5. Po­
morze 4:43.4. 

4XI00 m klas.: 1. Poznań (w składzie: 
Wesołowski, Matecki l, Zawieja, Kaniew­
ski) 5:58; 2. Warszawa 6:19.6; 3. Pomorze 
6:27.4; 4. Kraków 6:45.1. Wobec osłabionych składów repre­

zentacyj Warszawy i Ślą.ska walka 
łatwością zdIobywali oni ciężki teren, Diiędzy okręgami się wyrównała i była 
uzyskująe stopniowo znaczną. przewa- ciekawa. Niestety całość zawodów z 
gę. W krótkich odst~pa(lh dwie bram- powodu deszczu i silnego wiatru nie 
ki dla "D~bu" .strzelił Kessner .• .Legja·' wypadła sp-ortowo najlepiej, zimna bo­
speszona powodzeniem gospodarzy, za- wiem woda nie przyczyniła się do uzy­
łamała się- i zaczęła grać cha~tycznie. skania szczytowych wyników. 
Gospodarze opanowali zupełnie boisko. Przedewszystkiem walka na 100 m 
Tylko dzięki świetnej obronie bramka- klas. nie przyniosła spodziewanej emo­
rza Wiedermallskiego "Legja" nie za- cji. Przez niepogodę ucierpiała rów­
szła z boiska z większą. porażk~. Na 10 nież organizacja na sprawności. Jed­
minut przed końcem ostatnią. bramkę nak poza niedociągnięciami w zapo­
dla zwydęzców strzelił Hermann. W wiadaniu oraz poza nieodpowiednim 
drużynie miej.soowych wszystkie' Hnje starterem była ona zadowalająca. 

"Dąb" i ,,Legja" 4:1 (1:1) - Spotkan;,e p6lfinal01.tJe o wejście 
do Ligi 

K a t o w i c e. (Tel. wł.). Na tere­
nie d-ężkim odbyło się wczoraj na boi­
sku mistrza klasy A śląskiego OZPN 
pierwsze półfinałowe spotkani~ o wej­
ście do Ligi pomiędzy zwycięzcami gru­
py zachodnio - północnej - po;mańską 
,,Legją" a mistrzem grupy ślą,sko - kie­
leckiej - KS ,,D~bem'·. 

Zawody uderpiały znacznie z powo­
du fatalnego stanu boiska, które było 
zupełnie rozmokłe, przez cały dzień bo­
wiem padał na. Śląsku deszcz. "Legja" 
w pierwszej części grała bardzo dobrze 
i miała w tym czasie też przewagę. -
Pierwszą bramkę dla niej strzelił Mar­
kiewicz. P-owoli jednakowoż gospoda­
rze otrząsnęli się z przewagi pochodząc 
raz poraz niebezpiecznie pod! bramkę 
"Legji'·. Wyrównanie dla nich uzy­
skał K~s.sner. 

Po przerwie u.wydatniła się 1] go­
spodarz, lepsza. kondycja fizyczna. Z 

wypadły zadowalająoo i trudno tutaj Wyniki były ~tepujące: 
któxegokolwiek z graczy specjalnie wy- p a n o w i e: 200 m klas: L Heidrich 
różnić. (ŚI.) 3:04.1, 2. Boguth (W) 8:1U, 3. Czaj-

W ,.Legji", poza bramk.arzem, na k?wski (pozn.) 3:!6.9, 4. Smoliński (Pom.) 
wysokości żadania staną.ł Markiewicz 3.26.2, 5. OchalskI (K.) 3:32.2. 

t kK' tki . I 100 m wzn.: L Włodek (K.) 1:22.2, w. a a u ~raz WIn ew. łez w obro- 2. Pawlik (Śl.) 1:24.5, 3. Lisewski (Pozo.) 
me. Sędzlował~. SChUi!!ld&T z KrakO-ll:26, 4. MaSZDElr (W.) 1:31.6 5. Pacz-kowsik 
wa. P.!lllI~ 2 tJa. osób. (k.). (Pcm.) 1:36. ' 

• . 100 m dowol.: 1. Szrajbma.n l. (W.) 

Skoki z trampoliny: 1. Breguł& (SI.) 
60.48 pkt., 2. Bredlieh (Ś1.) 56.24, 3. Gra­
biee (Pozn.) 54.88, 4. Sieńkowski (K.) ~8.28. 

p a n i e: 200 m klas.: 1. Święcka (W.) 
3:38.8, 2. Szczuraszekówna (Pozn.)) 3:40.1, 
3. Nemetzkówna (K.) 3:50.6, 4. Szumiłow­
ska (Pozn.) 3:53.8. Pioszczykówna (Śl.) 
wycofała. się. 

100m wzn.: 1. Morawska (W.) 1:36.2, 
2. Brendlówna (Pom.) 1:46 (rek. Pom.), 
3. Pioszczykówna ($1.) 1 :46.2, 4. Kud1ińska 
(Pozn.) 1:48.2, 5. Pancerówna (K.) 2:07. 

100 m dow.: 1 Kamieńska (Pozn.) 1:25.6, 
2. Lubieńska (K.)1:32 9, 3. Adlerówna (Śl.) 
1:38. 4 Chojnowska (Porn.) 1 :39.1. 

3Xl00 m zm.: 1. Warszawa (Morawska, 
Święcka. Zaubermanówna) 4:54.6, 2 Po­
znań (K'l.tmierczakówna, Szczuraszekówna 
Kamieńska) 5:03.6, 3. Pomorze 5:17.9; 
4. Krakó~ 5;27.1, 

Skoki z tr8Jmpoliny: 1. Szczygłówna 
(K.) 20.444 pkt., 2. Kudlińska (Pozn \ 1A 38. 

Punktacja. zawodów ' międzyokrljl'tO' 
wych: 1. Warszawa 115 punktów. 2. pl'). 
mań 111 p., 3. Kraków ~5 Po. j. PcwWr.z. 
68 P. Q.. Śląsk 66 p. (a.l) 



Wystawa drogowa w Warszawie 
Smutna ter'aźnie js~ość i ,wspaniała przyszłość ... na papierze 

W ubiegłą. sobotę dokonano w War­
szawie. w gmachu politechniki, otwar-
cia ,,\Vystawy Drogowej". ' 

Szerokie ujęeie ramowe, właściwa 
miara w obrazowaniu naszych za:dań 
i celów, czyni wystawę interesują.cą .. 
Jest to pierwsza wystawa drogowa w 
tej skali w Polsce, jedna z pierwszych, 
zakrojona na podobną. miarę w Euro­
pie. 

',"ystawa ma za zadanie wyprowa­
dzenie zagadnienia clrogowe'go na szer­
Sze wody, przez zainteresowanIe ogółu 
problemami, które obejmuje. Ma, być 
zarazem dzwonem alarmują.r.ym. . 

W roku bieżą.c'ym podjęto 11 llas I 
pierwsze" ięk!"7.f.' r",hot~' drogo\\ " , pro­
~~'adzoIlP pod kl;1tełll \Yidl.l'rJia pa:i"twa, 
Jako całości. :\asze d\ya, planv rozbu­
dow~- dr6g dwulptni i czteroletni -'-' "ą 
napra\\'dę planami Jninirna.lncmi. "-y­
stawa ma mi~dzy innemi lo wla~nie 
wskazać. I ten cel jej został o:'\iągnięty. 

Z działu rozbudowy i motorpacji 
widać, że bodaj jedynym czynnikiem, 
który posuwa 5pl'awę naprzód jest ar­
mja. Pozatem zarówno na odcinku roz­
budow~- cJróg (tak jest. nawet mimo 
naszej "sze~riolatk j" drogowej l). jak 
i na odcinku motoryzacji' stoimy je­
Szcze cią.gle na. martwym punkcie. 
Oczywiście odbija f>ię to i na turystyce, 
co jest. 7.upełnie widoc7.n<,_ 

Z dzieJów czasomierza 
\VE'dlup" oszacowań fachowców tyka na 

swiecie oko·lo ~j(}() miljonÓw zega,rkó~,: i 'ze­
garów, któreby zapewne p-owodowaly hu'k 
"traszliw~.zy od llllku stu. armat. gdyby je 
można umieścić w jednej olbrzymiej skl'zy­
ni. M·otorem zapędowym wszystkich tych 
czasomierzy jest s'prę~yna spira.lna. czyli 
z·wojowa. ~ie_ potrzeba z.atęm specjalnie 
dowodlZić, jak o.","'romne 2'.lJaC1-enie przypi­
sywać należy. tej sprętynip, którą naj­
większy fizyk angielski 17 stuleci(\., Robert 
Hooke, obdarzy'ł ludzkQŚć. 
TRZECHSETNA ROCZNICA URODZIN 
\V1.'?\' ALAZCY. 
. Robert Hooke urodził się przed trzystu 

Jaty na wyspie Wight w miejscowości 
Freshwater. Studja odbył w Oxfordzie i 
z.6stał profesorem geometrji pl'Zy G.resham 
College w LondYlll.ie. Jego genja]IDY umysł 
zaznaczył się tw6rozo prawie we wszyst­
kich dziedzinach fizyki st'0,'5(}wanej. Hoo­
ke budowa! ulepszone pompy powiet.'ł'zne, 
apruraty do 'rYSowania, mikroSkopy, wia.tJro.. 
i deszczomierze, lampy i wagi wodne. Po­
d8ił do publicmej wiadomości pierwsze 
zdję.cia mik.r05k-Opijne nici jedwa~ej, za... 
zna.czajł\C roW!Docześnie, te .nić taka spo­
rządzona być moż.e· także z masy, dzięki 
czemu sta! się twórcą pomysłu wyrabiania. 
jedwabiu sztucznego. Sprężyna. zWojowa., 
którą Hooke wynalazł w it"Oku 1658, msta­
ła w praktyce Ilastosowama dopiero w r. 
1675 przez ugarmistrza lo.ndyńskiego 
TampiOlIll1. ' '. , . 

ÓD ZEGARA SŁONECZNEGO DO CZASóW 
DZI'SlEJSZYCH. 

Dzieje czasomien.u sięgają aż do sta­
rożytności. Już piękne Greczynki grze-­
szyły niepU!Dktualnością., aczkolwiek istnia.­
ło wówczas już oośw rod,zajll !Zegarka. kie­
szonkowego. Ruchome zegarki. sloneczne 
które w lłbmach ~amożniejll7<y'cll ;;tady na. 
st.ołach, <lkolo r. ,1500 przpd Chrystusem 
istniały w tak' dro1J1nych rozmiarach, że 
m07;na je byM ukryć'w torebce. lub w fał­
dach slat. Poza domęm di,bywano je na. 
wierzch, by na nich odozytać CMS. co 
oczywiście rno1J!iwem bylof) Pl~Y p:ogOd1;H' 
słonecznej. . . 

Od p()gody i pO;ry dnia niezależne by'ty 
zegarki piaskowe, rtęciowe i wodne •. któ­
:re pa.legaty na tern, t'e powolne oprótnia.nje 
da,nego naczynia ozna0zalo pewiEl'U ~ gory 
określ omy czas. Zeg'arr świecowy !Zdaje Olię 
być wynalazkiem chińskim. Okolo roku 
875 król II.'IJg.losaski Alfred Wielki u:tyv..-al 
do mierzenia cta~u świec równej grubości, 
11a kt&ych uwidocz;niona była. skaJa., 
określająca eza.." pa!l~nia Eię świecy_ Takte 
królowie francuscy Ludwik (1n6 ~. 1270) 
i Karol V 1:ł(j-\. - 1:31'0) posługiwali się 
świecą jako ('7-8somi..,rzem. Slu's:'lr1: no­
n-mbprski Pintr Henlein (1480 - 1:'>42) Zl\­
czął w~Tnbiar rtll'chanizmy ze~8.rkowe z 
żI'l.aza, pnshrgu,iąc. si~ do 'zapędu 'ponl";;.ło­
wo Za;i'toilo,,-a.ną wap-l'l. klól'a pM.ni>'j 7.il­
f'ląpjnna. Z<li"taln spl"f;żyną. zwojową. :\n.rwal 
MI "'woje 7.p;:rnJ'ki. kfórp w rnku 1:il1 po.ja­
,,' ih' :::ię na n-nku. rlla irh k"1.t~ll1J, JaJka-
mi norymbt>r:-.kiemi. . 

W nowf.7.~-rh ('7.:l~adi I"l<lJ<lwil~' ~i~ fa.k7.~ 
7 fl'garki f'lekt.ryc7.ne · i pnf'IJn1'c~t~·c7,n". '7;(­

r)(~dZ;H)P 7. rpotr:l1i. b'!2clr ph('ll!lIa,~'(;zn~ 
"'YnalC>7.i8I1\' 7nrd.al '" roku .l x';7 1"'4""7. in-
7.v.nif'l-a wierleń~kip,!?o .\rll~Thnfl'''ll. '\·~'.na-
1a.ze1, lcn rnkOI'-;ll tllk rl')<.k'-mf\.lf' n 'lflrip i<'), 
zp w mo'r('u 18'30 roku lHWI)f'Zylo !'ie. "pI'­
cialnl' tnwa~'z~ri"twn dla jego E'k"'p1oat:\,c.il. 
którf' tpi j,stl'lnir 7alM~rll) 1~17f-'Alf'7ionl\ 
sirć Z"':!;HÓ\\' llllf'lIl.Hl t\('zn~'(;h. . . 

AC'7.kolwiE'k tu i ó,,'dzie Jako wrnalazcę 
SPT~żyny zwojowej wymi~nia ;,ię 'K,rystja­
na. Huygen!3a 1629 - 1695, ta Jednak we­
dług wszelkiego prawdopodobieństwa wy­
nalazek ten przYJ)isa~ n8Jle*~ ·Hook~ 
Bo()ke zm~rł 'IV Lnnrl'l"n il!!. dn1!1 li m_e. 
f7Q3 r., p-rzeżywszy lat ob. W j ~ 

Wystaw~ zorgallizo"a.ła Liga Dro­
gowa przy wgpółud~iale :\1inisterstwa 
Komunikacji. wzięły w niej ud~iał fir­
my prywatne. pczf.'d"i.E;'hiorstwa samo­
chodowE' i drogowe. Przed "ystawą 
na kill,u odcinka.cb urządzono do::rko­
nat~ poh.U7. l'ozmaitrc-h typów dróg. 
o tlrardł'j. nowoczesnej nawierzchni. 
\Y ~ala("h. pośród eksponatów wY8ta­
wiol1Q przekroje takich dróg, wykona-

nI' w naturze. Laik może obejn:c~ Illa.­
~zyny cil'ogowe i nOIH' typy pojazdów 
IlH'CUanicZ1Iyr'h, które dopi('l'o zacz~Jy 
sie ukazywaĆ" na na~zytn ry Ilkl1 

'Wystawa ma szereg llsterpk. z któ­
rych bodaj najważllip..i~z,t je·,t pewna 
przesadna wo:;tydliwoŚć. \\' pokazaniu 
obrazu naszej rzeczndstośd drogo- ł 
wej, i'fąd też niektóre 7.1':3la\\ if'lIia 111a­
j~ zbyt malo wyrazu i ostrości. 

Pierwsze w Polsce katolickie studjum o rodzini'e 

W Poznaniu zakoilezyło swe obra­
dy Katolicki(l Studjum o Rodzinie, zor­
ganizowanf>. przez ~aczelny Instytut 
Akcji Katolickiej. Obrady te to­
czyły sir;- na zebraniach plenar­
nych i w czterech sekcjach: ekono­
micinej, :,-ocjologicznej, kobiecej i 
prawnej. :\"a tebraniach plenarnYCh 
zostały wygłoszone liczne referaty 

Osiat.l~ie plenarne zebranie, 1, któ­
reg.o zdj~cie zamieszczamy, zaszczycił 
swą, obecnoAcią. J. Em. I~!'. Kardynał­
Pryma~ Hlond. 

\\' przemówieniu Ks. ' Kardynał 
. stwIetdzil , że pierws.7.e w Polsce Stu-

d.iUD1 Katolickie ~tało na bardzo wyso.­
kim poziomi.e naukowym. Poświęcone 
haclaniu zagadnienia J'ot1zI1lY katolic­
kiej w wynikach swych UWH~liczone 
zostało pełnem powodzeniem. Temat 
wybrano w dobie dzisiejszej bardzo ak­
tualny; sprawia to pl'zeiY\'v'al1~- obec­
nie kryzys praktyczny, kryzys w poję· 
ciach t kn'zys w ust::łwoda\\ stwie. U­
czestnicy Studjum, dzięki opracowa­
nym gruntownie przez na.iw~-bitlliej­
szych uczonych )'f'fel'atur)'l. \\'Ylli(l:;ą ze 
Studjum . jasne pojQcie o rodzinie 
ch rześci jań ~ k i ej.. 

\\' "lmllc'h wi E' lldch magazynów modniar­
skh;h \\ .\1111'1') el' \\ prowadzono obc<:uie 
pewllą 1l01'.O~(': tlll1nekioy, model{lwalJ(' we­
dlu!! 7.~·\VYt;h \\'70'1'ÓW, pl'zedl'ta\\'iając0 w 
n:'! t\ll'a1 nr i "ielkości słynne gwiazdy fil-

mowE': Gretę G,al·bo. ~1ne 'West i inne. 

Wzrost człowieka powiększa 
się z p:nkoleni,a na plokolenie 

.\mf'l'yka.l1tlki anrropolog prof. Shaepears, 
po dtugich badaniach i D06zuldwaniach do-
6wiaclr'z:ł lll\'eb (Ioszedt do wniosku. ~e 
przpci;:tny . wzrost. człowieka ;:\La]e się po­
wif;kl"za JE'sfe:;my wyż ,' i od naszych przod­
ków, a rwsi potomkowie będą wyżsi od nas. 
Shaepears. na podtrzymanie swych wyw(}­
dó" przech.,tawia wyniki pomiarów, doko­
nanych na znacznej liczbie Judzi z różnych 
"tron ~\Viata. w okresie kilkunastu lat. 

\Vyższ~r WZl'ost nie jest jedn.ak jedynl\ 
z.a.letą. i8k~ na.si p-ot-omkowie będą górowa­
li nad naroi: ludzie, którzy przyjdą, będl\ 
silni eisi, profil ludzki będzie bardziej ener­
giczny i zdecydowany, zęby zdrowsze. Po­
tomko,vie nasi hęda, natomiast posiadali 
znacznie mniej wlosów na głowie od nas: 
nikła pociecha dla tych, którzy ju~ obecnie 
sa łysi. 

Zajmując się powyższemi badaniarul 1 
doświadczeniami, uc.zony niemiecki Koch, 
z uniwersytetu lipskiego. twierdzi, że ro<Z­
wój wzrostu ludzkiego, stwierdzony przez 
Shaepear'l'a zostal zauważony równiez l w 
~nemczech i innych krajach Europy. Zda.­
niem Kocha jednak, nie wzrost człowieka. 
si>: po,,"i~kilza. lecz raczej rozwój jego S1;yb­
sz)"_ Dzi5iejsza mlodzież OSiąga prędzej nit 
dawniej wz:ro·st pełnej dOjnaJ'ości, ale i 
wcześniejsze starzenie si!:. S_ F 

Wiszące ogrody XX wieku 
. ~owoczesnej architekturze wypada 

przypisać zaszczn .,odkrvcia" nanowo 
zdobienra tarasó~\' i dachów w roślin­
ność, sztuki. znanej już w starożytno­
ści Rzymianom, a nawet Asyryjczy­
kom. która poszła jednak w ostat.nich 
stuleciach w .zapomnienie 

Potrzeba jo.' t matką wynalazków! 

Czło''''iek nowoczesny wvcllOlVarn' w dawnego zaniedbania. tworzą. tarasy, 
zrozumjpniu \\'aToró~" ::;Iol.ica i po'wie- galeryjki i równe płaszczyzny, na które 
tl'za, a hall1ov.any w swem umiłowaniu ręka ogl'odnika przenosi roślinność. 
do natt~ry pl'zez kosw.rową "tn:kturę Pomimo rozwoju budownictwa ma­
miast-l)101ochó\\-. przypomniał "obie o łych domków wJasnych i will pod miej. 
istnieniu nle\\"yzy"kC1l1ydl dfltąd et[\.- ski ch. niekażcly może rozstać się z śród. 
chów, 'V nowocze,-m:vch kompozycjach mieściem . \Vłaśnie dla tych ludzi, co 
a~chit.ck.,tonj(Zny{'h wyehodzą darhy ,z w centrum mia.sta. muszą. żyć, są. nowo­

czesne dat:1)y·og["Qd~' <Jazą. na kamiennej pustyni miejskiej. Postęp 
łcrh?iclll)" w kOJ)"tnl~;.,~ii domów mieszkalnych umożliwił pokry. 
wan)'" ndrgn donIII nJ(,prlppu",U'zalną· zaprawą. cementowo-bitll­
mitową, na któ)'llj nlO;;IlH dowolnie rozmif'szczac'. rośliny bez obawy 
o "zadek3nip" d<lchn 

Skaso'ń>p.ni .. pa Icni~k otwartych w nowoczesnych kuchniach 
po "prnv,!id 7ClJi \l k lIcben gazowych. wreszcie usunięcie kominów 
w~kl~tek _ Pl~"~!Ęr i:>'ni<'l l1?woczesnych bloków mieszkalnych do 
.wspolneJ SIeCI ogrzewama centralnego, usuwa całkowicie kurz 
l sadz\,. 

. Dla P,:lll,Y,lowv"c.i ogrodnika otwiera się ~zerokie IXJle dzia-
lanIa, na kturell1 IIwzna dokonywać cudów. . 

, Dowodem t~g-o »ą już istniejące "ogrody wiszące" w wielkich 
OllaOltacb ellropej;,kicb i amerYkańskich, z którycb dwie ryciny 
obok reprodukUJemy. 

"Zaciszny kącik", który jest zara.~em O&Zl\ słońca 
i powietrza Da dachu kilkupiętrowego domu 'lIlie­

~nego w mieśeje, 

T~as oDrodo~ ~owoczesDaDo domu mieszkalnego w Paryżu. 
Jak. wIda.ć na ry~-IDle; taras znajduje się w dwóch kondygnacjaell. 
)la tyłaeh domu Wldoczn.r. mały ogródek o formach architektonicznl:ch, 



l liiaj sie zdarzenia • szednie In~vdentu W Ual-Ual nie było 

Gdzie spoJrzeć same rozdźwiękI i p'ogorszenle sto sunków sąsiedzkich 

Wśród [{r:smotu mów w Genewie, .iar­
c:IIY$tych, rt;zkiPt prq..y rzymskiej, klop~t~ 
Francuzów i spleenu Edena t.aki oto ra/llk, 
obrazek sielan hi tdosko'abisyriskir i' 

Komisja pojednawcza u' spratl}ie. incy­
dentu granicznego pod Ual-Ua~,. klorel p~~.e. 
JJiodnicz.y chytry po .• el Gre~Jl .p. .PolltI~. 
IJ wśród której członl,ów znaJdllJą stę dwt~ 
najbardzie; miarodajne figItry - dele/lOCl 
Rzym.u i Addis Abeby, zakończyła swe p!aoo 
pi~tnasto'lItronni(."owym raportem, w kt.orym 
powiedziano :z: rozbrajającą prosttJtq, ze -
iadne[!o incyderttu wo!!óle nie byto. . . 

Napisał prof. Stanisław Słrollski 
W a. r s z a. \\' a I sQbie nienajgół'zcj da jemy raqę. 'l'el'az 

. . Nieoml:'lni~ słychać, popncz co. jednak nadszedł czas, w litór)'m nie 
dwmny bieg zycia w szerokim świecie, moiemy ju~ mówić ani o dobrej stycz­
głuche dudnienie zbhżajQ.cego się po- ności z dalszYm światem, ani o do­
chodu zdarzeń niepowszednich. Nietyl- brych stosunkach z sa.~iadami. 
ko od strony zaognienia koło Abisynjl, Chętnie powoływano SH~ czasem u 
kt?re, choć pozoruie dość odległe, od· nas na to, że nie ograniczamy się do 
dZIaływaniami swemi dałoby się i u sojuszu z l"rancją, lecz mamy f'zcze­
nas we znaki. Niemniej bowiem nie- g6lnle dobre stosunki czy z Anglją, czy 
chybne, a znacznie groźniejsze, jest z Włochami, czy ze Stanami Zjedna­
zaniepokojenie świata i zaburzenie wi- czonemi. Niekiedy nawet te skłonności 
doków pokoju przez Niemcy. Zatarg w ku Anglji lub ku Włochom przeciwsta­
Afryce odczulibyśmy w naszej części wia~lo u ńas priyjaźni z Francją. O­
Europy pl'zedewszystkiem poprzez becnie sprawa się uprościła, gdyż żad­
Niemcy, które z wytężone. uwagI) śle- nycb Istotnych porozumień z temi 
~zą jego rozwój, obi~ując sobie, że da. pa,ństwami nie mamy, a bywają. nie-
1m on sposobność nietylko wysunięCia, porozumienia. 
narówni z 'Włoskiemi, własnych żądań A sojusz z Francją, podstawowy w 
t. zw. przestrzeni do życia, którą widzą naszej polityce zagranicznej, czemu 
na wschodzie europejskim, ale także nikt jawnie nie pnec~y, przedstawia 
uzyskania zdawna upragnionej t. zw, się od paru lat, bez przesady, opłaka­
wolnej ręki na tym wschodzie, gdy za· nie. Nawet odwiedziny ·ś. p. ministra. 
chód Europy będzie zajęty tamtym Barthou w r. ub. I p. ministra Lavala 
zatargiem światowym. w r. b. nie zdołały usunąć f07.:bieino-

Kto zaś sądzi, że chwila. zerwania ścf i rOzluźnienia. OEltatecznie, w spra­
się Trzeciej Rzeszy do działań nazew- wie zabezpieczenia. pokoju na wscho· 
nątrz musi być jeszcze dal el< a, ulegą. d~ie Europy, co miało stać się w szer­
złudzeniom, poprostu nie nadążajlłc sżem sranie, rQzeszły się drogi Polski 
biegowi życia. Niemcy nietylko są. już t F'rą,ncji, która weszła w maju r. b. w 
uzbrojone, dozbrojone i pr~ezbtojone, osobną. U!l)owę wzajemnej pomocy 
o czem parę lat temu mówiło się je- przeciw napadowi z Rosją. 
8zcze jako o mgławicowych możliWI)- W bliższym kr~gu s'J,sledzklm ma­
ściach niewidocznej przyszłości. Co mY podobno poprawne fótoeunkf t: 
więcej, wszystl<ie bardzo dokładne da· Niemcami. Określenie tej poprawy nie 
ne o wytwórczości, przywozie i wywo- byłoby łatwe, Jeśli mowa nie o różnych 
zie Niemiec (tj. wszystkie znane, bo z zdawkowych uvn:ejmośclach. lecz o 
nieznanemi wyglą.dałoby to jeszcze poważnej rzee1;ywistoścL Bo po owem 
znacznie gorzej) wskazuj~, że Trzecia Odpręienlu polsko.niemieckiem. wsku­
Rzesza Pl"zystą.piła już także do gospo- tej{ umowy li! 26-go styczl1ia 193ł. o~ro­
darczego przygotowania. wojny przez W gospodarcze Ułożyły się niepomyśl­
robienie zapasów żywności, surowców nie dla nas. ludnoŚĆ niemiecka w Pol­
i wszelkich zasobów, potrzebnych do ece rozzuchwaliła się. a polska w 
prowadzenia wojny. Ogólny wygląd Niemczech nie ma żadnych praw. prze­
tych przygotowań jest taki, że w~ka- dęwszystkiem zaś Trzecia Rzesza nle­
zuję. one nie jakieś nieokreś]one je-- tylko nie wyrzekła się roszczeń w na­
szcze zabezpieczenia się na przyszłość, szę. stronę, ale wyraźnie mówi, także 
ale bliskie i dokładnie zarysowane za- przez usta Hitlera. że tylko na zacho­
miary. dzie nie ma żądań zmiany granic, lec~ 

To pewne, że wśród tak piętrząCYCh 

co innego na wlScbod~ie. Najwain1ej$ze 
~aś jest to. że qd C1l8SU umowy ze 
stycznia 1934 zamieniła się Rzesza z 
niedozbrojonej w uzbrojoną od stąp do 
głów na lądzie, na morzu i w powie­
trzu. Ponieważ zaś stosunek sił jest w 
stycznościacb między państwami spra­
wI) najistotniejszQ., nie mamy chyba 
powodu do zadowolenia z okresu, w 
którym w imię rzekomej przyjaźni z 
Niemcami uchyliJi~my się od wszelkie· 
go udziału w przeciwdziałaniu ich sa­
mowolnemu zbrojeniu się i w zabez­
pieczaniu się przed niem. 

NatomIast ze wf!zystkhni Innymi 
sę.siadami, nie bez wpłYWU tej sielanki 
polsl<o-nlemlecldej, stosunld nasze bar­
dzo się pogors~yły. Jesteśmy w niezgo­
dzie z państwami Małej Ententy, nie­
tYlko z C'l:echosłowacją, ale także ~ 150-

jus~niczkę. Rumunję., a nawet z ]Ugo­
sła.wję., zaniepokojoną jakąś niejasną. 
politykę. nasze. wo~c Węgier. Poza 
nami utworzył się Zwlą~ek Bałtycki, 
Q>bejmuję.cy Estonję. Łotwę I Litwę, II. 
nieUfny wobec Polf!kl głównie z powo­
du etolmnków naszych z Trzecię. Rze­
szą, której zamian nadbałtyckie są. 
niedwqznaczne. Także nasze stosunki 
z Rosją.. których złagodzenie uważano 
zgodnie li nas za. zjawisko pomyślne, 
popadły znowu w nieufność I podej­
rzenia. także z powodu zbliżenia pol .. 
sko-niemleckiego, a jeżelt złagodzenie 
bYło pomyślne. to zaostrzenie jest chy· 
ba niepomyślne. 

Gdzie spojrzeć - (poza. stosunkami 
z Niemcami. niby dobremi. ale w grun­
cie rzeczy bardzo nfepewneml) - sa­
me rozdźwięki i z&rwania. stycznośei. 

Czy to jest ~tan rzeczy zadowalaii­
cy w chwili, gdy zanosi się na zawikła­
nia, które nietylko Polski nie ominą, 
ale odrazu ję. ogarną. wobec tego. że 
najczynniejszą, będzie tu Trzecia Rze­
sza, uzbrojona. szukająca przestrzeni, 
dę.żąca na. wschód! 

Innemi slowv wnyscy czlonkowle kom.,. 
sji, nie wylączając delegatów Włoch i. Abisy. 
nii. doszli do przeltonania. że. w owel plI~~a­
ninie graniczne; między oddztalem kolonIal. 
nym Włoch li tubylcami z pod IZt~ndaru 
neg/,tIlIJ nikt nie portosi winy. Jednr .,my­
śleli" że drudzy .. myśleli", ci "rozumieli", 
że ta:nci coś chcieli" itd. - Koniec końcem 
zamknięto d~liberacje rozczulajqcym uści­
skiem włosko·abisyńskim w Genewte. Jakby 
na przekór C'iemnym chmurom. które zbiera· 
ją ,ię w coraz gęstsze kłęby. Idylla! 

Salomonowy wyro1, komisji mógł oczy­
wiście dojść do skutku tylko d~ięki poje­
dnawczemu stanowi8ku strony włoskiej. Kil­
ka tygodni temu - z racji ta;emnicze/lo wy­
padku koruula Falconiego - dał"! Wlor~y 
również dowód, ze nie nukaiq drobnych m· 
cydentów jako pretek,tu do wojn~ . .,WO;nIJ 
je,' podanowiana - i ba&ta", brzmi tenor 
oświadc;pń MU5l1oliniego. 

T a szczerość w stawianiu kwestji ma na­
weł w ,obie coś szczególnego. zwłaszcza gdy 
porównać to z rzęsto stosowanym w polityce 
łalnem, w myśl rzekomych ideałów. 

o zbliżenie 
polsko-litewskie? 

B er 1 i n (PAT.) .. BerIiner T~ge­
blatt" donosi z Kowna o wyjeździe mi· 
nistra spraw zagranicznych Lozoraj· 
tisa do Genewy. OświadrzajQ tam. że 
zamierza on przeprowadzić z mini. 
strem Beckiem wymianę zdań, na te­
mat zbliżenia polsko - litewskiego. 

Rekflrdowy lot 
p a T y ż (Tel. wl.) Lotnik francuski 

Mermoz przoleciał w piątek trasę Pa,­
ryż-Algier-Paryż w ciągu 12 godzin. 

(Mermoz wystartował w piątek ra­
no o godz. 7,45 z lotniska Le Bourget 
pod Paryżem.) Przestrzeń do Algieru, siO tarć i naporów nie wolno żadnej 

czujnej polityce chować głowy w pia­
sek, aby nie widzieć tego, co się 
święci. 
~ Więc i u nas bardzo na czasie jest 
pytanie, jak przedstawiaję. się obecnie 
na -ze stosunki, porozumienia, współ. 
działania i zabezpieczenia na gruncie' 
międzynarodowym. 

Konta bankowe hifłerowskich dygnitarzy !u~;JE~t:~;~Z~h1~:!~~~ 
. . towal w drogę powrotną, lądując na 

Był czas w pomajowym okresie, kie­
dy to wśród zamieniania poselstw na 
ambasady, obóz rządzący chętnie m6. 
wił o doskonałych naszych stosunkach 
z mocarstwami. Był potem czas, szcz&­
gólnie, gdy do umów przyjaznych z 
Rosją dołączyło się odprężenie t Niem. 
cami, kiedy to wrażenie słabnQ,Cej na­
szej styczn<lści z współpracę. między­
na.rodowę. osłabiało się w oświadcza. 
niach obozu rządzącego, pewnem sie­
bie twierdzeniem, że w stosunkach są. 
siedzkich, które są najważniejsze, sami 

w ą. r s z a w a (Tel. wł.) Według 
doniesienia "Kurjefa Warszawskiego" 
wiedeński organ prezydenta Miklasa 
"Neuheits-Weltblatt" z powołaniem 
się na wysol\o postawioną osobistość 
katolicką w Niemczech, oraz na pismo 
"Katholisches Leben" podaje sensa· 
cyjny artykuł, oświetlający genezę, 
cele i charakter procesów, prowadzo­
nych przeciwko księżom w Rzeszy. 

"N euheits~ Weltblatt" podkreśla, ze 
procesy nagle wstrzymano, a przyczy~ 
na tego zwrotu jest wręcz sensacyj­
na. Oto w pi$macb angielskich. w 
których poddano surowej ~rytyoe są­
downictwo Trzeciej l{7;es~y, mieŚciły 
się wzmian~l, że niektórzy przywódcy 

Czy utrzyma sie zwyżka (en żywności? 
Romky są ~us~eni' ""lIpr~edawać się nadal 

Notowana. ostatnio zwyżka cen na­
biału oraz cen bydła. i trzody chlewnej 
ma. swoje uzasadnienie naturalne, po­
nieważ złożyło się na nią. kilka przy· 
czyn, jak nowy kierunek polityki rol­
nej, wzmożony wywóz przetworów mię­
snych, bekonów, smalca Sfery rolni­
cze podkreślają, że na zwyżkę cen 
wpłynęła również panująca susza w 
Poznańskiem oraz zmniejszaję.ca. się z 
:roku na rok hodowla świń wskutek po­
przedniej nieopłacalności. 

Zwyżka. cen zbóż jest chwilowa, 
wskutek braku podaży. Zachodzi jed­
nak obawa, że gdy rząd nie ogł<lsi w 
październiku moratorjum oraz nastą.­
pią. masowe egzekucje }Xldatkowe, rol­
nicy będę. zmuszeni rzucić na rynek 
większQ. ilość zbóż, co spowoduje cał­
kiem pewnie r.owy spadek cen. Rolni­
cy, chcąc wywiązać się ze wszystkich 
swoich zobowiązań, będę. zmuszeni 
sprzedawa'ć również większe ilości 
żywca i nabiału, co niewątpliwie rów­
nież nie przyczyni się do stałej zwyżki 
cen, tem więcej, że obecny stan pro­
dukcji hodowlanej i nabiał<lwej nie 
jest jeszcze przygotowany do istotnych 
zamiarów nowej polityli! rolnej. 

Z panującej obecnej drożyzny pło­
dów rolniczych korzystaję. przede-­
wszystkiem pośrednicy. Producent. 
rolnik nie ma prawie żadnych korzy­
ścl z wyższych cen. płaconych za żyw­
DOŚĆ przez mieszkańców miasł 

Po tegorocznych żniwach daje się 
zauważyć, zarówno wśród kupców zbo­
żowych, jak i rolników, nastrój wycze­
kiwania. Najpomyślniej układaJę. się 
ceny owsa, prawdopodobnie z powodU 
r<lzpoczęcia przez wojsko zakupów. 
Wbrew przewidywaniom optymistów, 
jęczmień nie poszedł wgórę, a. to z po­
wodu urodzaju w innych krajach, 
zwłaszcza zaś' w Jugosławji. . 

Poważne obawy wzbudzaję. ceny 
zbóż chlebowych, t. j. żyta. i pszenicy. 
Od kilku dni żyto na giełdach zbożo­
wych w Warszawie i w Poznaniu pła­
cone jest po 12 zł za. kwintal, rolnicy 
zaś otrzymuję. 9 do 10 zł. Na to, ażeby 
produkcja. zbóż tych mogła. się opła.­
cać, cena powinna. być wyższa przy­
naJmniej o 50 proc. Wydaje się to w 
naszych warunkach poprostu niemo­
żliwe. Jeżeli więc w chwili obecnej, 
przy niewielkiem zaofiar<lwaniu cena 
jest tak odległa od najniższej ceny 
opłacalnej, to poważne obawy budzi 
przeWidywanie co do wysokości cen z 
chwil", gdy rozpocznie się masowe 
ofiarowanie żyta i pszenicy. 

Główn, przyczynę. małego zaofiaro­
wania. zboża jest skarmianie go przez 
inwentarz żywy, zwłaszcza. zaś przez 
trzodę ehlewn" Wskazuje na to także 
brak prosię,t na targach rttiejskich, 
gdyż drobni rolnicy zaczęli powiększać 
U(IŚĆ bodo_wa.neJ trzody chlewnej. 

• 

narodowo-SOClalIstyczni posiadajl) za- lotnisku w Le Bourget o godz. 17,&6_ 
graniczne konta bankowe i możnaby 1 
o tych sumach udzielić ciekawych wy· śnIeg w Tatrach 
jaśnień. -. 

.. Z a k op a n e. (PAT.) Wczoraj w 
Skutek takIch wzmIanek praso- nocy po znacznem oziębieniu się tem­

wycb był taki, że w obawie przed re- peratury, która na lIaIi Gąsienicowej 
welacjami zatrąbiono jakoby na ko- spadła do 1 stopnia C. powyżej zera., 
mendę w sądach niemieckich na Od.' spadł w górach i na halach obfity 
wrót i zaniec.h~no dalsz~ch procesów śnieg. Przez cały dzień ~czorajsl!Y 
przeciwko kSlęzom katohekim. (w) śnieg utrzymywał się, nadając górom 

wygląd zimowy. 

Oficerowie zagraniczni na manewrach 
War $ z a VI:t. (Tel. wł.) W piątek 

przybyli do Warszawy szef sztabu bel­
gijskiego gen. van den Bergen, oraz 
gen. PoupinalI, zastępca naczelnego 
kwatermistrza armii franCUskiej w 
otoczeniu kilku wyższych oficerów 
francuskich celem wzięcia. udziału w 
tegorocznych manewrach armji pol­
skiej. 

Na. dworcu głównym generała bel­
gijskiego 1 francuskiego powitał do­
wódca O. K. l. gen. Jarnuszkiewicz 
w towarzystwie kiJku wyższych ofice­
rów. Po powitaniu generałowie przy 
dźwiękach hymnu wpierw belgijskiego 
a potem francuskiego I marszu gene­
ralskiego przeszli przed frontem kom­
panji honorowej 30 p. p. 

W sobotę o godz. 15,55 specjalnym 

pociągiem opuścili Warszawę, udAj~c 
się na manewry na Pomorze: szef szta.w 
bu generalnego Belgji gen. van den 
Bergen, wyżsi oficerowie armji fran­
cusldej z gen. Poupinell na czele, mjr. 
arnljl estońskiej Tombak, rtm .armji 
n<lrweskiej Lanslot oraz attaches woj­
skowi przy przedstawicielstwach za­
granicznych w Warszawie. 

Tym samym pociągiem odjechał 
szef sztabu głównego gen. Stachiewlcz 
w towarzystwie szefa 2-go oddziału 
sztabu głównego płk. Englischa, mjr. 
Axentowicza i wyższych oficerów 
sztabu. 

W niedzielę wyjechał na Pomorze 
gen. inspektor armji, generał Rydz­
śmigły. 

Sprawy polsko-gdańskie 
G d a ił s k (PAT) Po zawareiu mię­

dzy Polskę. i Gdańskiem 17 lipca. b. r. 
zasadniczego porozumienie w sprawie 
obrotu wyrobami rolnictwa., ogrodow­
nictwa i rybołówstwa.. , ze szezególnem 
uwzględnieniem norm kontyngento­
wych za rok gospodarczy 1935/36, roz­
poczęły się w drugiej poJowie lipca roz· 
mowy branżowe, które zakończyły się 
wczoraj wieczorem. 

Wobec zmienionej w porównaniu z 
okresem ubiegłym sytuacji gospodar­
czej dokonano również zasadniCZYCh 
zmian. ZawarŁo następujące umowy 
branżowe, które w najbliższych dniach 
podpisana będ", przez; poszczególne 
organizacje gospodarcze. w sprawie 

polsko·gdarukiego obrotu: 1) mlek'em 
i masłem; 2) proszkiem mlecznym; 3) 
jajami; 4) żywem mięsem i wyroba­
mi mięsnemi, szmalcem i bitym dro­
biem: 5 rybami; 6) ziemniakami, 7) 
pa$zą. i słomę.. Poza tem podpisano 
jeszcze dwie umowy, dotyczące uregu­
lowania obrotu serami, oraz pewne. 
mi gatunkami ryb i wYl"Obami rybne­
mi z Gdańska do Polski. 

. G e n e w a (Tel. wl.) Komisja praw­
nIków powołana. w maju w celu roz­
patrzenia kjlku spraw gdańskich, u­
ko:6czyła swoją pracę. SprawozdaOle 
komiSji doręczone zostało członkom 
Rady i będzie przedmiotem rozwIlŻań 
jednego z najbliż~zych posiedzeń. 



Adre! redak[ji i a~minhtra[ii w tO~li 
telefon redakcji i administracji 173-55 

Piotrkowska 91 
Godziny przy jęć dla ialereseatów 

od 10-12 
L 

KRONIKA TOMASZOWA .. ~ .... mt!iwEa!~.&.i';~F • 
Most bez użytku. Zamknięty na wio· 

snę dla r uchu kolowego most drewniany, 
na Pilicy. od strony ulicy Mireckiego, do 
tego czasu nie znalazł swego rozwiązania. 
Bez należyte .i opiel;:i zostawiony, jest roz· 
kradany. pozrywane deski (bale) warst­
wy wierzchniej w wielu mi ejscach, tak-
2:6 i barjery, na moście, jak przed mo­
stem, zagrażają życiu ludzkiemu i most 
ulega coraz to gorszemu zniszczeniu. Zo­
stawiony nadal \v takim stanie, będzie 
niezdatny nawe t dla ruchu pieszego. 

Zaznaczyć jednak należy, że most ten 
dla Tomasza Maz. jak dla powiatu opo­
czyńskiogo jest bezwzględnie potrzebny. 
W dni targowe połączenie z tei strony z 
Tomaszowem zastal o w 80 proc. odcięt ... 
Okrążenie około 5 kilometrów. na drulll 
most jest bardzo uciążliwe, bo niema od· 
powiednich dróg i są duze piachy. 

Może wreszcie odpoVi"iednie władze, za· 
interesują się sprawą tego mostu i do­
prowadzą go do należytego porządku. za­
bezpieczając temsamem nieodpowiedni 
most, przed gorszem zniszczeniem. W 

przeciwnym razie, duża woda i kry lodowe 
,na wiosnę zniszczą most ze wszystkiem. 
bo i ochrona mOBtu przed krą jest marna. 

Wywrotowcy przy pracy. Oneg'daj 
przed wieczorem, ja cyś nieznani spra w<'y 
-zarzucili przy uL Jerozolimskiej, u wy­
lotu ulicy Piekarskiej, na przewody elek­
tryczne, kawal czerwonego płótna, któ­
re zdjęła policja. 

Ptzyjaciel Żydów. Obywatel toma-
szowski, p. Bloch, Polak chrześdjanin, 
mający dom przy ul. Mireckiego 12, wy­
eksmitowa.ł lokatorów Polaków z swel!o 
domu, a mieszkania wynajął czterem Ży­
dom. Wstyd! 

Zwołnieni'e uwiezionych 
~ .. 

Ł Ó d ź, 8 9. - Aresztowani w no­
cy z dnia 5 na 6 bm. członkowie Stron­
nictWa Narodowego w Pabjanjcach, po 
przebyciu 48 godzin w areszcie i prze­
słuchaniu przez sędziego Klimka, zo­
stali onegdajszej nocy o godz. 1 wy­
puszczeni na wolność z nakazem m'3l­
dowania sią raz na tydzień. 

Tej samej nocy zostali zwolnieni 
wszyscy członkowie zarządu Str. Nar. 
po przebyciu Z4 godzin w areszcie. 

Przyczyny aresztowania są dotych­
czas nieznane. 

Tra edja ""ałiańska 
Ł 6 d Ź. 9. 9. Na. ul. Janowskiej 25 

Mieczysław Pietrakowski, mają.c pre­
tensje do swej żony, która utrzymy­
wała stosunki z 24-1etnim Juljanem 
Lopisem, strzelił do żony Zenobji i 
ranił ją śmiertelnie w głowę. Zmarła 
ona w szpitalu. Pietrakowski strzelił 
również do Lopisa, którego ranił w 
brzuch. Lopisa umieszczono w szpita­
lu. Pietrakowskiego aresztowano. 

E!2!! 

Przy/musowle lądowanie 
samolotu 

.s 

L ó cli Ź, 8. 9. Ubiegłe.i soboty po po­
łudniu w czasie ćwiczeń wojskowych 
na polach wylądował przymu&owo pod 
Proboszcz.owicami koło Zgierza. samo­
lot woj,skowy, w którym znajdował się 
oowódlca O. K. IV., gen. Langnel'. W 
czasi·e lą.dowania samolot skaptował. 

Ofiał w ludziach nie było. 
Gen. Langner ulokowany wstał w 

pObliskiej willi. 

AwarJa polskiego jachtu 
Ę. ról e w i e c. (PAT). Niemiecki 

statek strażniczy z Pilawy spotkał na 
pełnem moru jacht polski ,,Mewa", któ­
dy z powodu uszkodzenia żagli przez 
burzę błąkał się od wtorku po morzu. 

Załoga w liczbie 4 osób, która znaj­
dowała się w stanie zupełnego wyczer-

Oalue wia~omoi[i o· W[lorai~IY[~ WJ~ora[b 
W Lodzi 

L ó d ź, 8. 9. W Łodzi przed wszyst­
kiemi lokalami wyoorczemi pełniły 
funkcje uzbrojone posterunki p<Jlicyjne 
oraz częściowo członkowie Straży O­
gniowej. 

w pobliżu lokali wyborczych, policja I uprawni.onych do głosowania gło sowa-
usuwała, grożąc aresztowaniem. lo 1.100 osób. 

Jeden z nich, Kołacz, został p~zy- J a n ó w i e c . (TeL wł.) .. :--Ja 1509 
trzymany i doprowadzony do .komlsa- uprawnionych do glos-owama w dwu 
rjatu, skąd go po przesluchamu zwol- <JbwoctJach miejskich Janówca gl-osowa­
niono. la 436, z tego nieważn\ch glosów odda­

Do godz. i3-tei frekwencja ogólna 
wynosił!!- w€dług prowizorycznych obli­
czeń od 6 - 8 proc. 

Na prowincji, licząc specjalme wszy­
~tkie miasteczka, ogromnie za~ydzone, 
do godz. 19.30 freRwencja wynosiła do 
30 proc . 

Po wsiach ~łosowalo od 12 - t8 
proc. uprawnionych. 

Pierwszy wyn'ik urlF.ędowy 

L ó d ź. Na llprawnionych \1\1 obwo­
dzie 60 (okr 16) 1600 glosowało 409, z 
czego nieważnych 62. ważnych głosów 
347. Wobec tego gł<J ~o\Vał<J 20 pr<JC. 

W Pabjanicach 
Ł ó d ź, 8. 9. - W Pabjanicach na­

strój wyborczy bYł Słaby. "Sanacja" 
rzuciła na ulicę ogromną ilość plaka­
tów i ulotek. Grupy członków Legjo­
nu Młodych i Zw. ~ezerwistów cho­
dziły po mieście i namawiały prze .. 
chodniów do głosowapia. 

Przez cały nieomal dzień po min­
ście krążyły ciężarowe samochody, na. 
których ulokowane były orkiestry. Mi. 
mo takiej propagandy do wieczora na 
28601 uprawnionych do głosowanla 
głosowało 10.653, w tern 4000 Żydów i 
1000 Niemców. Członków Stronnich"'a 
Nar., pełniących funkcje kontrolerów 

We wsiach pod Łodzią 
L ó do Ź, 8. 9. W gminie Dobroń do 

godz. g-tej gło.5<Jwało 60 osób. w No: 
wem Złotnie, gd,zie w ciągu dnil zostah 
aresztowani członkowie Str. Nar. Cze­
sław i Helena Wernerowie, za agitaeję 
prze:ciwwyoorczą. Do g<JdlZ. 16 głoso­
wało na 1.500 uprawnionych dlO głoso­
wania tylko 19. 

W miejscowości Cyganka pod Lo­
dzia na 1.600 uprawnionych głosowało 
21 osób. 

Ł ó d Ź, 8. 9. - W niedzielę po po­
łudniu policja aresztowała prezesa 
Str. N ar. w Woli Zarydeńskiej, Ma­
teusza Legendzia, oraz członka Str. 
Nar. ze wsi Dyszlew. Oba.i zostali 
przewiezieni do aresztu w Pabjani­
cach. Po południu zostali również a­
resztowani dwaj członkowie Str. Nar. 
we wsi Dobrej. 

Aresztowania 
Łó d ź, 8. 9. W niedzielę w Łodzi 

8.resztowano następujących członków 
Str. Nar. w Łodzi: Józefa Łosia, Ada­
ma Kowalskiego, Andrzejczaka Kazi­
mierza, Burdelaka i Antczaka. 

W Wielkopolsce 
S war z ę d z. (Tel wł.). Według na­

szych informacyj na ogólną. ilość 3.049 

WiEedvrektor Lułrosiński aresztowany 
pod *ał"~ldem, nadu<#yć, o któryel, Jłt:~ dawno donosił 

"Or~downi ,," 
L Ó d ź, 9. 9. Ub. soboty zostal are- Zaznaczy6 należy, te "Orędownik" 

sztowany z polecenia władz prokura- pierwszy donh,sł o nadużyciach w 
łorskich w Lodzi Andrzej Lutros:iński, Banku Przemysłu Mięsnego już w mie­
wicedyrektor izby rzemieślniczej Łódz- siącu marcu b. r. w nr. 65 w artykule 
kiej, znany szeroko na gruncie łódz- p. t. Sensacyjne nadużycia. w LodzL 

no 143, a ważnych 293. Właśdwa fre­
kwencja wynosiła więc 19 proc 

W ob\yocitzie Wiejskim Janówca na. 
700 uprawnionych głosowało zaled\yie 
91 <Js6b. z czego niewainych g}<J"ów od­
dano 12, ważnych 78. Właściwa fre­
kwencja \yyno::; ila \Yięc ii proc. 

* Nie możemy, nies tety, podać wiado-
mości o ostatecznych wynikach głoso­
wania w kraju, bo tym razem akt urzę­
d,oweg-o liczenia głosów przecią,ga się. 

<Dalsze wiadomości podamy jutro. 

5 

Wielka nagroda Włoch 
R z y m. (Tel. wł.). Na tona w 

Monza wobec 50 tys. publicznOŚCi wie\­
kC\. nagr<Jdę Włoch zdobył S t u ck n;1-
Auto-Union w czasie 3 godz. 40:09 (śre­
dnia 137.080 klm na god1z.), przychodząc 
dJo mety przed! Nuvolarim na Alfa-Ro­
me.o 3 godz. 41:50 (136.039 klm na godz.), 
Rosenmeierem (Auto - Union), Marino­
nim (Alfa - Rorneo) i Tarruifim (Bu­
gatti). Najszybszy czas okrążenia uzy­
skał Nuvolari z średnią ilL6.070 klm na 
godz. 

Z biegu· wycofało się kilku je~dźe.ów 
jak hT. Cuzzi, Farina., FagioU, Ca.racci<>­
la, dalej Varzi, któremu' zapalił SIę wóz 
oraz Etancelen, który uległ wypad.ko­
wi. ' Również Nuvolari z powodu de.­
fektu w 50 okI'. zatrzymał się i bieg u­
kończył na samochodzie Dreyfussa. 

L o nd y n. (Tel. wł.). Tourist Tro­
phy Ulsteru odbył si.ę przy udziale 35 
wozów Zwycięstwo octJniósł Anglik 
Dixon na sam<JCh-odzie Riley, uzysku- · 
jąc szybkość średJnią 123.6 klm na g.adiz. 

Wa1.asiewir.:7Ówna zwycięża 
w Wiedniu 

kim. Nał!Żf zaznaczyć, że aresztowanx W ramach mi E;'dzynarodowych zawo-
A~esztowa~e tak p0P1!larneg:;- na Luh·oSJński w ostatnim cz!,sie.wygłosIl dów lekkoatletycznych startowała Wa-

terellle rzemfeslniczego "dnałacza wy· szereg odczytów w orqanu:ac]ach ne- I . ., b: 60 . 100 ma... 
ł ł i ł j . .. .aslewlczc}\.vn,a w legu na l u-

w,! ~ o. zrozum 8. Ił • sen~c ę tembar- mie~lnlczych, nawoł~łąc do WZlęcla trów W biegu a 60 m Pólka zwycię­
dne) , ze Lu\rosinskl z8;mowal szereg ull:ualu w glosowamu. Był on pue- . ł . .., ~ 100 m zajęła 
stanowisk w naszem mieście, był zna- wodniczącym rzemieślniczego komile- z~ ~ w cza~le .• . Q. ~ n a"'e 12 "ek Na 
ny także iako działacz sanacy,jny. tu wyborczego. Ironia losu sp:owodo- plelwsze mle~l"Ce ;: CZ ~, l ~ . ' d'w 

Luh'osiński jest oskarżony o to, że wala, że sam Lutrosiński nie mógł już zawo~ a{' h. ł,"<{'11 po.nto SIedem rekor o 
dopuścił się nadużyć w cechu rzeźni- oddać swego głosu, bo został areszio- ausNtrJ~Ckl.C~., . 1. , 400 m 
czo-wędliniarskim, oraz w Banku l wany w p:rzeddneń wyborów. a1\:vazm,e. ~€' UZ\"'I'.sno na . 
Przemysłu Mięsnego w Lodzi, gdzie Ze wzglęclll na wielkie znaczenie I 48 5 (R m lE' r . () m EJ h berger 1.54.2, 
był dyrekto:rem i rządził się jak u sie- sprawy Lutrosińskiego powrócimy do oraz 5 (\'10 m F'lc"be:- 15:21.8. 

biB w domu. niej w najbliższym czasie. I GR" "'" 11 ~ 

pania Z<Jstała przez Niemców wyratowa­
na i odstawiona pod opie.k.ę konsulatu 
generalnego R. P. w Królewcu. 

Uszkodzony jacht, należący c10 koła 
Ligi Morskiej we Lwowie, znajduje się 
w Piławie. 

Poiar pod K'rakowem 
Kra k ó w. (PAT). Ubiegłej n<Jcy, 

w zabudowaniach majątku p. P<Jtockie­
go w Mora wicy pod Krakowem wy­
buchł gwałtowny pożar. Ogień zloka­
lizowano około godz. 7 rano. 

Pastwą ognia. oprócz budynków go­
spodarczych paclly tegoroczne zbiory 
oraz narzędzia rolnicze. Szkody wyn<J­
szą przeszło 60,000 zł. 

Dziś otwa!rcie zgrom,adzenła 
Ligi Narodów 

p ary ż. (PAT.) Havas donosi z 
Genewy, że rozpoczynające się dziś, w 
pcmiedziałek, zgromadzenie Ligi po­
trwa około trzech tygodni. 

Na otwarciu z powodu nieobecno­
ści Lavala przewodnictwo delegacji 
francuskiej obejmie Herriot. 

Jednocześnie w poniedziałek zbie­
rze się komitet 5-ciu na posiedzenie 

poufne w celu zapoznania się z propf)­
zycjami brytyjskiemi, złożonemi Wb­
cham w Paryżu. 

Hoare pni'eciał do Genewy 
Londyn. (PAT.) Sir Samuel 

Hoare wyleciał samolotem do Gene­
wy, oświadczając na lotnisku: uczyniQ 
wszystko możliwe dla naprawy poko­
ju. Cieszę się, że będę pracował z La­
valem, którego dotychczas nie miałem 
okazji poznać osobiście. 

P ary Ż. (PAT.) Laval Udaje się do 
Genewy we wtorek rano. 

Straik 
W winnicach francuskich 
p a r y ż. (pAT.) Trwający od 4 dni 

strajk robotników winnic w Narbonne 
(dep. AudJe - Francja porudniowa) 
rozszerza się na okolicę miasta. 

Wynikło kilka incydentów pomię­
dzy strajkującymi i policją oraz ro­
botnikami, którzy powstrzymali się od 
strajku. 

Auto, wiozące żandarmów, zostal\) 
obrzucone kamieniami. Oficer ża"l­
darmerji jest lekko ranny. Aresztowa­
no 8 cudzoziemców, nie posiadają.cych 
dowodów osobistych. 

Węgry z ;yci . :y w spotkaniu mil}dzy­
państ wowem w Budapeszcie reprezenta­
cj ę Holand'j w tosun·u 11:4 (9:4). M~c21 
ten odb'l ~i"l jako f'l'z{'dlT'eC'z spotl,ania o 
puhar środ-·owej Europy pomiędzy mi­
strzem .,FTC" a pl ashą "Spartą". 

YK A 
W !rójmcc~, pa stwowym Szwecja 

pol\ona~a w Sztokholmie Węgry w sto­
sunl~u 91:68 oraz Norwegję 107:66. Z wy­
ników wyróżnić należy dysk (Anderson, 
Szwecja) 51:34 oraz rzut I{ Ulą (Berg Szwe­
cja) 15:(16. Drugi Daruni (Węgry) 15'313. 
Na 5OeO merów Han ~en (Nor) 15:05.Z. 

Skok wzwyż Bodosy (Wę~ry) 1:93, drugi 
Londkwis {Szwecja) i . Halworsen (Nor) 
1:90. Na 800 metrów Johansen (N) 1:52.1, 
drugi Ny. Na 10000 metrów Kellen (Wę­
gry) 31:25.8. W biegu sztafetowym Wę­
gier Syr na mecie upadł z wyczerpania 
i bezprzytomny został odstawiony do szpi­
tala, gdzie stwierdzono wstrząs nerwowy. 

Szwaicarja pokonała Belgję w spotka­
niu międzypaństwowem w Brukseli w 
stosunku 89:55 p. 

TENIS 
"Śląsk" ł "Lw6w" 3:t. W pierwszym 

dniu spotkania międzymiastowego w 
Katowicach wyniki były następujące: 
Pfahl i Kołcz II (L) 12:10, 6:3; Stefanówna 
i Orzechawska (L) 6:2, 6:1; Hebda i Sten­
zel - Bratek i Foerster (SI) 2:6, 6:3, 6:2; 
Jacobsen i Stefanówna - Orzechowska i 
Fryszezynowa 6:2. 6:3. 

Co futro - to Edmund Rychter -- co palto ..... to Edmund Rychter = co ubranie = to Edmund Rychter, Poznafl, 06trów Wielkop. 

P d ł t na miesią.c wrzesień 10935 ·rom ''lWą~ ks.!ą!Jlrowegoo dodatku ,powie­r 'l e p a a I§ciowego. w P{)zna.niu w ekspedycji zl 1193. w agencjaeh III 2.20. z od­
nos·zeniem do domu zł 2.20. na prowinCJi na pooztach iuł II odn06ze· 

niem do domu kwartalnie 7.01. miesięcznie 2.34. pod oPllSką miesięcznip w Polsce zł 5.00. 
w j'llny<,h krajach zł 5.00. Przy T-miu wydaniach tygodniowo kos'ztuie "Orędownik" miesięcz· 
nie 2.33 zł bez odnoszenia do domu. W ruie wYpadk6w 8powodowanych siłą wytBzą. prseszk6d 
w zakładZie. strajk6w i t. ". wydawnietwo nie odPGwJada za dostarczenie pisma. a abonenci 
nie maja pra wa Jom'.ł&,an.ia sie nied08tarczonTCb numer6w lub odszkodowlIJIlia. 

OgłoszenI-a Da lItronie 6-lamowej 15 gr. na .tronie 4-'amowej prz)' kot!cu tekstu 
redakcyjl!ego SO gr. n!, strome cz~artej 50 wr, na stronie drugiej RIJ gr. 

--=--.---'-:-- Przed wla<lom~Cllim! .po!oczneml 100 gr od 1·łHm.,wego miliIlH."rll. 
Og!08zeDla skomplIkowane z zastrzpżenlem miejsca od P')!Izczeg6Inego wypatlku 20% nntłwyżkl 
Drobne ~gł()Szenj8 (najwy!l:ej 100 sł6w wtem 3 .nagłówkowych) . słowo .n"gI6wkowe Itlu3'ei 
16 gr. kazde dalsze !Ilowo 10 gr; Og.!<>sze",a do bl~lłCegO wyda Ola przYJUlujemy do Il'o,h iny 
10.80. a do \1I<ydań niedzIelnych, śWląteczllych do godz. 10.15 rano. Za różnicę między ze"ta. 
wem a wyaokości/ł o&,l06zenia. powstaJe wskutek matr7cowanla. wydawnictwo nie odpowiada. 

Redaktor odPOwiedzial.n7 Andrzej TreIla · . POCJlIIlIia. - Za wszystkie wiadomOilc:l i artykuł,. I IQ. ŁodlIIi odpowiada Leon Trell •. L6dt, Piotrkowska OL - Za oglOllzenia I reklamy 
odPOwia.da aclminietracja w osobie p. Antoniego Leśniewieza " Poznaarlu. - Niezam6wionych rękopis6w redakcja nie zwraca. 

Wychodzi codziennie z wyjątkiem niedziel I lwiąt uroczystych z data na dllień na8tepJll'. :Wydawnictwo Drokam.ia Polska S. A. w Poznani1L IIw. Marcin 70. 

Telefony: 4ł-61, lł-76. 33-07, 3l)..2ł, 35-25, łO-72 w niedził!Jl~, święta i pómylD. wieczorem tylko łO-72. - P. K. O.' Poznań nr. 200 1ł9 



Jak wygląda reorgaDi­
zacja ParamoDDta 

Kryzys światowy dotknął równid prze­
mysł filmowy, w pierwszym rzędzie zaś prze· 
mysł filmowy w Ameryce. Wytwórnie, któ­
re pozaciągały zobowiązania w \ czasie "pro­
.perity'" nie były w możności ich dotrzymać, 
gdy nadeszły "złe czasy". Ciężki ten kryzys 
przeżywały wszystkie wytwórnie. 

Zupełna reorganizacja i rozbudowa Pa­
ramountu zaczęła się z końcem ub. roku, 
kiedy to z wytwórni ustąpił p. E. Cohen, 
a na jego miejsce weszli: Henry Herzburn 
i Ernest Lubitsch. 

, 19 czerwca nastąpiły jednak bardziej ra. 
dykalne zmiany: na posiedzeniu, które mia­
ło miejsce w New Yorku, 17 dyrektorów 
Paramountu obrało nowego prezesa wytwór­
ni p. Johna Edwarda Ottersona, naczelnego 
dyr.ektora Electrical Research Producta Inc. 
(Western Electric). Odtąd p. Otterson pro. 
wadzić będzie finanse Paramountu. Wraz 
z p. Ottersonem weszli do Paramountu 
przedstawiciele największych banków. 

Wyrazem 'wzmożonej aktywności Para­
mountu jest zrealizowanie kosztownego fil­
mu "Bengali", zaangażowanie Ernesta Lu­
bitscha, najdroższęgo reżysera w Hollywood 
na stanowisko , kierownika produkcji, ponad. 
to zaangażowanie na stałe reżyserów CecH 
B. De Mille, King Vidor, Lewis Milestone, 
Raoul Walsh, Henry Hathaway (twórca 
.. Bengali"), Frank Borzage, oraz gwiazd: 
Jan Kiepura, Marlena Dietrich, Gary Coo· 
per, Sylvia Sidney, Claudette Colbert, Char­
les Boyer, HaroId Lloyd. 

W przyszłym sezonie Paramount zade· 
monstruje filmy wielkiego kalibru. Na 
otwarcie sezonu ujrzymy W' Polsce: 

.,Wyprawy krzyżowe" reż. Cecil B. De 
Mili e, z udzialem Loretty Young i Henry 
Wilcoxona, "Peter Ibbetson'" reż. Henry 
Hathaway z Gary Cooperem i Ann Harding, 
"Urojony świat", reż. Gregory La Cava 
z Charlesem Boyer i Claudette Colbert, 
.,Czar młodości", reż. Wesley Ruggles z Syl­
vią Sidney i Herbertem Marshallem, ,.Wio­
Ina w Paryżu" reż. Lewis Milestone, z Mary 
Ellis, idą Lupino i Tullio Carminati, "Ka­
prys hiszpański" z Marleną Dietrich. 

Na drugą połowę sezonu 1935/36 przy· 
gotowuje Paramount również filmy na har­
dzo wielką skalę, jak: "Naszyjnik z pereł" 
• Marleną Dietrich i Gary Cooperem reż. 
Franka Borzage'a, "Hrabia Luksemburg" 
Lehara, reż. Lubitscha, "Carmen" według 
dynnej opery Bizeta i cały szereg dalszych 
filmów, które stanowić będą dowód, iż Pa­
ramount przeprowadził gruntowną sanację 
swych interesów i zdołał wysunąć się znowu 
na czoło światowej produkcji filmowej. 

Nowy prąd \V 
Film Jest sztuką, · w kt6re} tematem Sił 

przede wszystkie m uczucia ludzkie. Miłość 
jest uczuciem najczęściej w filmach spotyka. 
nem, lecz aą jeszCllle inne uczucia, równie 
jak miłość "fotogeniczne", których wykorzy. 
stanie w filmie przyniosłoby doskonałe re· 
zultaty. 

Jednem z - najszlac.:hetniejszych uczuć 
człowieka jest patrjotyzm. Oczywiście, nie 
patrjotyzm ,,karmelkowy", lecz prawdziwy, 
prowadzący do prawdziwie wielkich i boha­
terskich czynów. Dążenie do wielkości i po­
tęgi państwa przedstawia piękny i wzniosły, 
• jednocześnie porywający temat filmowy, 
o czem świadczy powodzenie takich filmów, 

złuEe filmowej 
jałt np. "BengalI.... Ostattdo lIa§ AJełieanlIer 
Korda wyprodukował dla London Filmt 
obraz, będący prawdziwą rewelacją pod ka!­
dym względem, którego treścią jest właśnie 
najazlachetniejszy patrjotyzm. , 

Film ten, to .,Kongo Raid" (Napad na 
Kongo), film egzotyczny. różniący lię tem 
od innych filmów egzotycznych, że nie jest 
on reportażem , . natury. lec. dramatem 
o niezwykle frapującej treści. Biorą w nim 
udział ohok tysiącznych tłumów krajowców 
i świetnej obsady aktorskiej, także oddziały 
armji brytyjskiej, walczące w centrum Afry. 
ki dla wzbogacenia potęgi swego kraiu. 

Uroczq parą. kochanków 

lą IV nowym filmie Warner Bros poif tytułem .. nrogu bez pOIł/TOrU" 
Kcry Francis i William Powell. 

Nowy wynalazek filmowy: kolorówki lllastyczne 
Wytwórnia Paramount zademonstruje 

nowy rodzaj dodatków - tnianowicie kolo· 
rówki plastyczne. Dzięki p~łączeniu modelu 
z rysunkiem, Max Fleischer osiągnął nieby· 
wały efekt, jakiego nie , udało się dotąd osią­
gnąć żadnemu rysownikowi. 

Biuro Pacamountu w Polsce sprowadziło 
kilka takich aodatków: ,,,Dancing n'a" kęięży­
cu", "Dzieci w bucie'" i ' .. Pieśń pta,$zków". 
Dodatek "Pieśń' ptasżków" otrzymaf od Cen­
tralnego Biura Filmowego kwalifikację "ar-
tystyczny". ,,' 

Dodatek ten "demonstrowany był także 
przez wytwórnię, -'Paramou'llt królowej wło­
skiej. Spodobał się 'on ' tak królowej, że pra-

t c , 

gnęła go nabyć ua własność. Wytwórnia Pa· 
Tamount ofiarowała jej kopję "Pieśni ptaszo 
ków", otrzymujllc list z pQdziękowaniem 
i słowami ' uznailia · dla twórcy, Maxa Flei-
schera i wytwórni. ' 

W kinach polskich ' demonstrowano doda­
tek p. t. "Zaczarowany młyn". gdzie po czę­
ści już zastosowano efekty plastyczne. Ko­
lorówkę tą wszędzie publiczność przyjmo­
wała entuzjastycznie. 

'-e 
"Ostatni sygnał" . 

bohałenka oDowieść 
Nowy film wytwórni Warner Brał p ... 

"Ostatni sygnał" opowiada o romantycz­
nych dziejach dwóch bohaterskich braci-lot-< 
ników. Młodszy hrat odbija starszemu dzie_ 
czynę i żeni się z nią. Jednakże miłoś11 
dziewczyny do starszego brata trwa w dal­
szym ciągu. Między braćmi dochodzi do 
ostrych starć. Lecz gdy śmierć wisi nad głoo 
wą młodszego, nad zazdrością bierze górę 
uczucie hraterstwa_ Z narażeniem życia star­
szy brat ratuje rywala, aby riO wrócić kobie­
cie, która nigdy nie hędzie do niego nale­
iała. 

Grają Richard BartheJme8s, Sa Iły Eilere 
i Tom Brown. Znakomita ta trójka dała 
niezapomniane kreacje. Barthelmess i 
Brown występują w roli Jotników·akroba~ 
tów, Sally Eilers w roli skoczki ze spado­
chronem. ~ głównej atrakcji "powietrznego 
cyrku". Wszyscy grają koncertowo i do głę­
bi wzruszają widownię. Sceny szalejącego 
orkanu, sceny walk człowieka z groźnym ży­
wiołem zainscenizowane są z iście amery­
kańskim rozmachem. Kulminacyjnym mo­
mentem obrazu jest końcowa scena, gdy 12 
tysięcy zebranych na lotnisku w Meksyku 
samochodów daje 12 tysiącami syren "osta­
tni sygnał" błądzącemu we mgle samolotowi. 
Ten świetny film, który na całym świecie 
odniósł olbrzymi sukces, ukaze się niebawem 
i na polskich ekranach. -

George Ra/t, aT,tor o wielkiej rozptętośd 
talentu, równie dobry w "czarnych" charal,­
terach jaT, i w roli bohaterów. Przytem świe­
tny tancerz, jak to widzieliśmy w filmie "Bo­
lero". Obecnie ukończył film "Wracam do 

Ciebie" wytwórni Paramount. 

E 'pizod l t 

Cyrk pod wodą •• .' 

Ula dokonała 'nieda';'no ws,paniałych zdjęć w berlińsT,im cyrTw Bl/selw ao filmu ,;od 
tytułem "Lekka kawaleria", który już niedługo ujrzymy, OLa wspaniała scena balą-6lto tytuł na.inowszego filmu n'iemie,cTde~o, w laar1'm ujrzymy P.ol/lę Wesselr i Ot,tona. 

Tresslera. Fllm ten beJłzie "dllbbingowany" w Warszawie w języll'u polskim. 
, , ' 

. towa, wygląc/(ljąca jak iluslraćja do bajki ••• , 

• 




